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Brutalny atak policji Mocha 
na organizac_je p9lskie me Francji 

Zmotoryzowane oddziały uzbroionych szpicli 
i agentów aresztują masowo obywateli polskich 

.- My, dyplomaci, nie jesteśmy szpiegami i n ie odpow iadamy 
za naszych „ 1buziaków". 
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II Plenarne posiedzenie 
· Komitetu Łódzkiego 

Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
- w ,,odwet•• za aresztowanie szpiega Robineau W dniu wczorajszym w lokalu 

Komitetu Wojewódzkiego PZPR 
przy ul. Kopernika 8 odbyło się 
II Plenarne posiedzenie Komi
tt'łu Łódzk~go PZPR. 

Plenum Komitetu Łódzkiego s 
całą mocą podkrośliło konieez· 
ność zaostrzenia czujności we 
wszystkich ogniwach naszej Par· 
tii, ze strony każdego członka Par 
tii. Plenum wskazało na koniecz
ność systematycznej pracy nad uz 
brojeniem naszych szeregów par 
ty jnych i aktywu partyjnego w o
ręł marksizmu-leninizmu, przy· 
swojenia naszej partyjnej organi 
zacji wielkiego dor obku ideologi. 
cznego przodującej par tii Lenina 
- Stalina - WKP(b). 

WARSZAWA (PAP). Jak wiadomo, władze francuskie aresz 
towały załogę polskiego samolotu pasażerskiego, którą dopiero w 
wyniku zdecydowanej postawy Rządu RP oraz pod naciskiem 
opinii publicznej zmuszone byly uwolnić. Wiadomo również, że 
władze francuskie próbowały wyjaśnić swe niedopuszczalne i b~
prawne postępowanie koniecznością prowadzenia śledztwa w spra
wie rzekomo tajemniczego zaginięcia Robincau, C"hoć było neczą 
znaną, że Robineau został w Warszawie aresztowany za szpiego· 
stwo. 

Z Paryża donoszą, że władze 
francuskie, nie mogąc wywrze.ć 
zemsty na niewinnych lotnikach 
polskich. rozpoczęły szeroko za
krojoną brutalną akcję terr;">ru 
i gwałtu w stosunku do obywate
li polskich i instytu<'ji polsldcb 
we Francji. 

W akcji policyjnej brało ud:r.iał 
- jak podaje „France Soir" 
- 45 czarnych samochodów 
z uzbrojonymi policjantami. 
Akcją policyjną, prowadzoną 

w iście himmlerowskim stylu, 
kierował osobiście JULES 
MOCH. 

SKICH DZIAŁACZY SPOŁECZ- / narodowego, aresztując urzędni· 
NYCH. Po 4-godzinnej rewizji do ków Ambasady RP w Paryżu. 
mowej aresztowany został redak- Szurka - Kowalskiego, Murzyna 
tor naczelny „Gazety Polskiej" v; i Myszkowskiego. Należy podkre
Paryżu, ARTUR KOWALSKI. ślić, że władze francuskie dotąd 
Przeprowadzono również rewizję nie zawiadomiły oficjalnie Amba 
w m ieszkaniu redaktora n aczelne sady RP o zaaresztowaniu 1uzęd 
go czaso_pisma ilustr owruiego ników polskich. P onadto władze 
„Polska i Swiat" - znanego poc- francusk ie nie zawahały się -
ty ZBIGNIEWA BIEŃKOWSKIE WBREW PRAWU l\IIEDZYNA
GO, którego następnie aresztowa RODOWEJ.\HJ - ARESZTOWAC 
no •. Po dokonaniu r ew izji w gm:-I- WICEKONSULA RP W LILLE, 
chu POLSKIEJ RADY NARODO SZCZER.BIŃSKIEGO, posiadac-.i:a 
WEJ aresztowany został przewod paszportu dyplo1 iatycznego. 

Na Plenum z ramienia KC 
PZPR przybyli: z-ca członka 
Biura Politycznego KC tow. Ed
ward Ochab, członek KC PZPR 
tow. Włodzimierz Reczek oraz 
z-ca członka KC PZPR tow. Ro
mana Granas. 

Referat na temat: Uchwały III 
Plenum KC PZPR i zadania łódz 
klej organizacji part:vjnej wygło· 
sił członek KC PZPR, I sekre
tarz KŁ i KW PZPR tow. Wła
dysław Dworakowski. 

Wyniki wielogodzinnej dysku· 
sji podsumował z-ca członka Biu 
ra Politycznego tow. Edward 
Ochab. 

niczący Polskiej Rady Narodo- / • 
wej. Szczepan Stec. W Lille prze nterwenCJa 

Napaść w stylu 
Himmlera 

prowadzono rewizję w Domu Pol b d RP 
skiln, gdzie skonfiskowano archi am asa y 
wa i aresztowano działacza poi· 

W dyskusji zabrali głos towa
rzysze Wypych, Koperski, Ka.ro· 
Iewska, Wende; Lewandowski, 
Stefańczyk, Dun:iiak, Mikołajczy
kowa, Głowacki, Ruta, Uzda6· 
ski, Majchrowicz, Tatarkówna, 
Krzywai1ski, Grudziński, Klimek, 
Patorowa, Pokorski, Toma, Że
browski, Budzyńska, Jezierski, 
Trzeciak, LemieS":, Olejniczak i 
Kędrak. 

Rezolucja zaproponowana przez 
prezydium przyjęta została jedno 
głośnie. LOKALE NIEKTÓRYCH 

ORGANIZACJI POLSKICH ZO· 
STAŁY OTOCZONE PRZEZ PO
LICJĘ, KTORA NASTĘPNIE 

Zmotoryzo,vane oddziały po PRZEPROWADZIŁA REWIZJĘ, 
licji rozpoczęły w czwartek o SKONFISKOWAŁA ARCHIWA 
świcie rewizje i aresztowania I I DOKONAŁA MASOWYCH 
wśród obywateli polskich. ARESZTOWAŃ WSROD POL-

Moch pozazdrościł 
laurów Himmlerowi 

Z .komunikatu Polskiej At~cji cza.lnych metod ubwanych t>rzez 
.Prasowej czytelnicy nasi wled?:lł o władze fnneuskie. Naród francuski 
nowych ohydnych prowokacjach, Ja nie ma l nie chce mleć nic wspólne· 
kich dopu.ściły się władze francusltie ro z marshałlowsklmi metodam1.uży 
wobe-0 obywateli polskich we Fran- wa.nYmi przez l\1ocba, metodami dzi 
·cji. kiego Texasu, które francuscy kul-

J ak przyznał rzecznik f\anC'.ts icie- turtraegerzy „amerykańskiej ~.vwili
go Ministerst\rn Spraw Zagrao '.cz- zacji" chcieliby przeszczepić na 
nych aresztowania obywateli poł- ·grunt europejski. Europa to nie Te
skich w tej liczbie wicekonsula poi xas i metody te ze wstrętem S..\ od
skiego w Lille, posiadacza pas7.por- rzucane pnez: naród francuski. 

skiego, Szustera. 

Zasadzka 
na PCK 

W lokalu Polskiego Czerwone
go Krzyża w Paryżu policja urzą
dziła zasadzkę i ZAARESZTO· 
WAŁA WSZYSTKICH LEKA
RZY ORAZ PACJENTÓW. Wśród 
dalszych aresztowanych znajdują 
się: urzędniczka Polskiego Biura 
Informacji - Klara Nict'las-, 0b. 
Tłoczek ;z sekcji polskiej CGT, 
urzędnik PCK w Paryżu - Rot
sztajn, przewodniczący polsk:ej 
organizacji młodzieżowej „Grun
wald" - Pis i jego żona. 
Władze francuskie w zaciet rze

\Vieniu swym posunęły się do te
go, że brutalnie pogwałciły pol
sko - francuską konwencję konsu 
Iarną oraz normy prawa między· 

Ambasada RP w Paryżu, za
alarmowana przez roc;ziny aresz· 
towanych, interweniowała nte· 
zwlocznie we francuskim Mini
sterstwie Spraw Zagranicznych, 
gdzie wyższy urzędnik tego Mini 
sterstwa - nie wysuwając iad · 
n y ch zarzutów przeciwko areszfo 
wanym, oświadczył wręcz, że są 
to akty odwetu za aresztowanie 
Robineau. 

Terrorystyczna akcja · policji 
została przyj~ta przez opinię pu· 
bliczną Paryża z uczuciem odra· 
zy i wstrętu. 

WIADOMOSCI O BRUTAL
NYCH ARESZTOWANIACH, 
PRZEPROWADZONYCH BEZ 
ŻADNEGO UZASADNIENlA 
WŚRÓD POLAKÓW - WYWO· 
LAŁY W SZEROKICH KOLACH 
SPOŁECZEŃSTWA POLSKIE· 
GO OGROMNE WZBURZENIE 
I GŁOSY PROTESTU. 

Towarzysze dali wyraz swej 
solidarności z uchwałami III Ple 
num KC PZPR, samokrytycznie 
i krytyczrue naświetlili niedocią 
gnięc.ia i braki w pracy łódzkiej 
organizacji partyj,ncj, omówili 
zagadnienia związane z praktycz
ną realizacją uchwał Ili Plenum, 
z walką o wykorzenienie pozosta 
łości prawicowego i nacjonalisty 
cznego odchylenia, ze zmianą sty 
Ju pracy Komitetu Łódzkiego; 
Komitetów Dzielnicowych i Pod
stawowych Organizacji Partyj
nych. 

Obszerne sprawozdanie z Ple
num oraz tekst rezolucji zamieś· 
cimy 'v najbliższych numerach 
„Głosu". 

Kwei-Lin 
stolica prowincji Kwang-Si 
zdobyta przez Armię 

Ludową 
LONDYN {PAP). Jak donosi 1 

Hong - Kongu agencja Reuter8, 
chińskie wojska ludowe zajęły 
Kwei-Lin, stolicę prowincji 
Kwang·Si w Chinach południowo 
zachodnich. Następnie wojska lu
dowe uderzyły w kierunku Liu
Czou, w odległości 75 mi] na po· 
łudniowy zachód od Kwei·Lin. 

tu dyplomatycznego, nie były doko- Jest rzoczą- charakterystyczną, że 
nane na podstawie jakichkolwiek 'a w tym samym dnlu, k iedy gang5te
rzutów - jest to po prostu akt lid- rzy Mocha napadali na obywnteli 
wetu, akt dzik.iej zemsty, za art?sz- polskich w Paryżu, wleczorna gaze
towanie przez nasze władze Bez:p1e- ta paryska „Ce Soir" wyszła z czo· 
czeństwa. francuskiego szpiega I<o- łowym tytułem: „Vive la Pol~gn(', 
bineau. m. Schuman!" - „Niech żyje Polska, 

Terrorystyczne „raidy" zmotoryzo pa.nie Schuman!" Naród francuski, 
wanych oddziałów policjantów, któ- który łą.czą nierozerwalne więzy 
rzy pod przewodnictwem samego przyjaźni z narodem polskim nic da 
Mocha, ministra Spraw Wewnętrz- się otumanić przez mochowskie stu 
nych Francji, brutalnie przeprowa- p&jkJ. 

Rzqd Polski doinaga się 
natychmiastowego zwolnienia 

dzały rewizje w lokałs.ch polskich Spauliżuje on wszelkie próby 
organizacji i ares'IJławały bezpraw- skłócenia Polski i Francji, czynione 
nie dziesiątki obywa.tell pols!•lch, przez reakcyjną ltllkę francuską. 

aresztowanych urzędników i obywateli polskich 
urzędników ambasady i konsulatów, 
dziennikarzy, d7!iałaczy robutni
czych i młodziefowych, a nawet ic
karzy PCK i czekających na nfoh pa 
cjentów, żywo przy}>ominają najgor
sze wzory gestapowskie lub wzory 
Ku-Klux-Klanu. 

Ta. nowa. oburzająca prowokacja 
władz fran~uskich dowodzi jak sil· 
nie i boleśnie musiało ugodidć we 
„właściwe czynniki" are.szto1va.nie 
szpiega Robineau i zdemaskowanie 
francusltiej sieci szpiegowskiej w 
Polsce. 
Usiłując ukryć swoje zakłopota

nie, pragnąc ratować pozory swego 
autorytetu przed opinią publiczną, 
władze francuskie dopuszczają slę 
coraz to nowych gwałtów. Nat.v·ch
miast po aresztowaniu Robineatl "Io~ ła 
dze francuskie aresztowały ialogę 
samolotu polskiego, Ale pod na.!lis
klem opinii publicznej całeco świa· 
ta, pod presją opinii publicznej wt 
Francji, która na masowym wi•!cu 
w Paryżu zamanifestowała swoją 
przyjaźń dla Polski i zaprotestowa
ła Przeciw urągaJą.cej poczuciu ele
mentarnych praw ludzkich akcji 
władz francuskich, a przede wszyst
Jdm na skutek ostrego protestu Rzą
du PolsklC«o, władze fran~uskle zmu 
szone zostały do wypuszczenia za. 
l ogi polskiej i polskiego samolotu. 

P ierwszy odruch wściekłości 
władz francuskich, których nie--l yplo 
matyczne machinacje w Polsce :z.o
stały ujawnione - zakończył się dla 
nich haniebną kompromitacją. Nie 
ulega też wątpliwości, że nowe jesz· 
cze bar dziej brutalne prowokacje za 
kończą, się dla nich podobnie. 

F uria i zacietrzewienie nie Sił d o
brym doraclcą. Naród frruicuski 9ta· 
nowczo odgradza się O<l nled~u!t:· 

Bezpodstawne aresztowania oby
wateli polskich we Francji wywolu· 
ją najgłębsze oburzenie nie tylko w 
Polsce l we F rancji, ale na 1•ah·m 

o~try prote~t przeciu; nowym aktom bezprawia . , 
popełnionym przez władze francuskie 

świecie. Są one bestialskim pogwał WARSZAWA (PAP). -:Vczoraj, 24 
ceniem praw człowieka, podepta- bm. wieczorem, kierownik Minister 
niem zasad ludzkie.f sprawiedliw1J- stwa Spraw Zagranicznych, wicemi 
ści. Są one próbą wymuszenia. na i;u nister Stanisław Leszczycki przyjął 
were.ruiym kraju, jakim jest Polska, ambasadora Francji, p. J ean .Bar.len. 
zezwolenia na uprawianie S7.Pirg,1- któremu wręczył notę następującej 
stwa pod pokrywką działalm~ci dy- treści: 
plomatycznej. Ministerstwo Spraw Zagranicznycn 
Władze Bezpieczeństwa arentując przesyła wyrazy szacunku ambasa

Robineau miały w swym ręku nie- dzie frapcuskiej i ma zaszczyt za:w
zbite dowody jego szpiegow;;kiej munikować jej co następuje: 
d7Jialalności. Nie było najmniejsze.i Według napływających od dn:a 
wątpliwości, że działalność Robi.111~au wczorajszego do Ministerstwa 
zairata.ła bezpieczeństwu nasze· Spraw Zagranicznych wiadomości, 
go kraju, nie było najmniejsze.i wąt we F rancji odbywa sfę olbrzymia 
pliwości, że Robineau był wiuil't1. akcja policyjna, skierowana przeciw 
Potwierdził to zresztą sam areszto- obywatelom i demokratycznym or;ra 
wany po skonfrontowaniu go z do· nizacjom polskim, które położyły ol 
wodami jego winy, a dziennikarze brzymie zaslugf w walce o wy~wo
zarraniczni mieli możność uslysze- lenie Francji. Do dnia 24 bm. wla
nia jego zeznań na.granych na tas-1 dze francuskie zaaresztowały nastę
mle dźwiękowej i przejrzenia foto- pujące osoby, po przeil)rowadzeni-..i 
kopU zeznań pisanych jego wlasu.\ rewizji w ich mieszkaniach: p. Stt!
ręką. ca, prezesa Rady Narodowej l ' .ila-

Obecnie władze francuskie nie tył ków we Fr ancji; J>. Zbigniewa Bień 
ko chcą ratować szpiega, ale usiłują kowskiego, redaktora naczel;;.ego 
to uc.eynić uiywają.c niedopusuzal- dwutygodnika ilustrowanego „Pol
nych metod gwałtu. stosując hitle- ska· i świat"; p. Artura Kowalskie· 
rowskJ system „zaldadników", posu go, redaktora naczelnego dzicnni!~.l 
wając się do czynów, które stoją w polskiego „Gazeta Polska"; p. A:'isia. 
jaskrawej sprzec-zności ze zwyczaja- prezesa stowar-z.yszenia „Grunwald' 
mi i prawem międzynarodowym. wraz z małżonką; p. Rotsztajaa. pra 

Naród I Rząd Polski odeprą z ca- cownika PCK; p. Tłoczka, dzi:1lac~a 
łą energią bezmyślną i brutalną pró Związków Zawodowych ; p. s~,1ste· 
bę zastraszenia nas i WYllluszr.nia ra, członka Polskiej Organizacji Po
na nas zgody na. to, by w kraju na mocy Ojczyźnie w Lille. 
szym działali szpiedzy. Polska lt-st W Domu Polskim w Lille miałll 
krajem suwerennym i posiada dość miejsce r ewizja, połączon~ z konri
środków, by obronić 1w:vch obywa· skatą archiwów. Anal<>gicz.na r€wi
t~li pned dzika 1amowol\, z.ja z.ostała i:m:e1:1rowa.dzon.a w Ra-

dzie Narodowej Polaków we Fr<in- li chodzi o wypadek p. Szczerbió
cji w Paryżu. Ponadto zostali aresz- skiego, Ambasada Polska została za 
towani: p. Szczerbiński, wice;;:o.1.sul wiadomiona jedynie, że p. Szczerbiń 
R. P. w Lille; p . Szczurek-Kowalski ski jest przesłuchiwany przez poli
urzędnik Ambasady R.P. w P.iryżu; ·cję wbrew oczywistemu faktowi, że 
pOT. Myszltowski, urzędnik attacila- został on zatrzymany. 

Polski.ej, który w imieniu Ambasa
dy zaprotestował i zażądał zwolnie
nia aresztowanych. 

P. Seydoux oświadczył, ie r.aare
sztow!łnie p, l\lyszkowsklego jest a 
nalo~1czne z aresztowaniem i>. Ro
bineau i że w wypadku p. Robineau 
władze polskie pogwałciły polsko _ 
francuską konwencję konsularm\ o
raz, że nie wiadomo mu o Innych a
resztowaniach, lecz że fakty te ole 
zdziwiłyby go z uwagi na to.w, ,,ie 
Polacy zaczęli", 

tu wojskowego przy Ambasadzie R. Jeżeli chodzi 0 aresztowanych u
P.; p . Murzyn, urzędnik tejże Amba rzędników polskich, z których .:·ed<in 
sady; p. Nicolas, urzędniczka Biura jest wicekonsulem i posiadaczem pa 
Informacji Polskiej we Francji. szportu dyplomatycznego, Minister-

0 aresztowaniach tych Amlnsada stwu znana jest odpowiedź ud:delo
Polska. nie została. aż do chwili obc· na przez dyrektora Seydoux p. 0-
cnej oficjalnie zawiadomiona. Jeże- I grodzińskiemu, radcy Ambasad:; 

Cztery miliony Francuzów 
Ministerstwo Spraw Zagranlcg

nych nie może uznać wypadku p . Ro 
blneau za analogiczny z aresztuwa· 
niem p. Myszkowskiego. P. Roblneau 

przystępują dziś do strajku powszechnego Jest zwyczajnym sz1>leglem. który 
z i pod pnykrywką funkcj1 w koosula-

PARY (PAP). W całej Fra.ncj nięte. Nie ukażą się dzienni~d. zaś cie francuskim w Szczecinie l>rowa 
zakończono przygotowania do zapo· radio będzie nadawać jedynie b:ule dził działalność szpiegowsk <> w Pol 
wiedzianego na piątek 24-godzbne- tyny informacyjne. "' 
g o strajku powszechnevo. W ciągu dnfa odbAAzie się w Pa- sec. Fakt, że P· Roblneau w !stocle 

"' "<'"' nie pracował w konsulacie franca-
ryżu 11 wielkich wieców. sllfm w Szczecinie, został potwier· Jedność akcjj zrealizowano caiko

wicie w dołach związkowych na 
szczeblu poszczególnych departamen 
talnych organizacji pracy, oraz 
wśród przygniatającej większo:ki 
różnych związków zawodowych w 
przemyśle. 

Jak się przewiduje, strajk obejmie 
ponad 4 miliony pracujących. 

W całym kraju zostanie wstrzy
mana całkowicie komunikacja kole
jowa, autobusowa i lotnicza, c raz 
metro paryskie. Przerwana będzie 
praca w przemyśle. Dostawa wody, 
elektrycz.ności i gazu ulegnie 11iir:mi 
cz.eniom. Kina i teatry b~dą ~a.'nk· 

t 

Generalna Konfederacja Pracy o- dzony w liście otwar tym, do prasy 
głosiła komunikat, wzywa_lący W~llY sre7.ectńsklej przez p. Rivoire kon
stkich pracujących do solidarneg,.) u sula Francji w tym mieście. ' 
działu w strajku. Komunikat pod-
kreśla, że strajk powszechny zn:ir.z· i opublikowanych już Pr.tez wla
nie wzmocni pozycję klasy rohoh!i· dze polskie materiałów i dowod1iw 
czej w walce 0 realizację wysunie- działalności szpiegowskiej Robineau, 
tych przez nią. żądań. jak również z posiadanych jeszcze 

Decyzja Rady Ministrów ~rożąca p rzez te władze materiałów, wynika 
sankcjami urzędnikom państwowym niezbicie, że aresztowa nie . Robinl'all 
za uczestrr.iczenie w strajku nie przy bylo zt; strony władz polslu<:h akt~m 
niosla spodziewanych rezultatów. zwykłe] obr1_my prz~d akc1ą. szpic· 
Przyczyniła się ona natomia3t do I g?wsk~ Rob1neau, .kt?ra zagraza bez 
zacieśnienia jedności akcji i potwier p1~zenstwu Polski 1 znajd7.ie swój 
dzenia 1tanowiska un~nik6w pań- ep1!01 przed Stdem R. P. 
• twowych przyst~i&nia , do 1traJk.u. (Da.liz, olU Il& i tr. z-~ 



Str. 2 

PRZ~H.łf S·C U~H ntg I PLfHUM W MASDI 
OdwetQwiec z Bonn i jego protektorzy 

Szeroką falą przebiega po kraju „Akcja ~prawozdaweza winna do 
akeja spr!\\YOzdawcza po III Plenum prowadzić do świadomości każdeęo 
KC PZPR. Ponad :łOO zeb1·ań akty- członka Partii "l'l'yniki Plenum, a 
wów miejskich i powiatowych, plenar 
ne posiedzenia Komitetów Wojewódo; przez to zmohilizow.ać organizacje 
"kich, zebrania podstawowych organi partyjne dn realiiacji zadait, któ-
zacji partyjnych w za1':ładach pracy re stoją pued Parti,, wzmóe ich 
i :fabrykach - oto dotychczasowy za aktywność i ezujnoiić rewoluetin11, 
11ięg akcji, która ciągle jeszcze trwa 
i obejmie wszystkie instancję, wszy~ uzbroić je politycznie i wpoił. no-, 
stkie organizacje partyjne, wszyst- 'll'Y, wyższy styl pracy partyjnej". 
\'ich członków Partii. Znaczenie 'lkcji I . . . . . 
sprawozdawczej po1ega jednak nie I Ka~da orgamz.acJa P~l'tyJn31' powm 
tylko na szerokim jej zasięgu. Decy- na więc do głębi zanahz~wac pod.sta 
·duje charakter tych zebrań, stopień wo\ve problemy P?Staw1o_ne pne ~ 
llktywizacji mas członkowskich, rea'{ Plenum:. p1:oblemy ,ideolog1.czne~ • tz'l. 
c,1a mas partyjnych na uchwały Ill ro~g~·on~.1em~ do konc~ n~cJo.nah~ty:z 
PJPnum. I pod t~'m \\'Zględem prz':!- n? Jl.I a\' ico\\ e~o o.dchJ lenia 1 wytr;r,e 
hieg akcji sprawozdawuzej podkreślił b1eme wszelk!ch. Jeg~ r~s~tek; orob
historyczne, przełomowe znaczenie III leni: rewolucy.ineJ czu.inos~1 -:- tzn. od 
Plenum. świadectwem tego bvł ca- wazne, krytyczne ocemame cało-
ły przebieg dyskusji na wszystkich !'ształtu pracy _organizacji .partyjn1;j 
zebraniach, wielka aktywność człon- l terenu, na ktorym ona działa,. kry
ków P11rtii w omawianiu uchwał Ple- ~ycz~a ocena pracy kadr pat·tyJ11Y-'h 
num, entuzjastyczne przyjęcie wy- ~ panst~YowySh, .k~óre w J?;aktyce .ma 
tycznych, jakie przed Partią -posta- Ją reahzowa.c . limę . Partu, o.dwaz1:ie, 
wił referat i słowo km1cowe tow. Bie krytyczne osw1etlame wszelkich rne
ruta. świadectwem tee:o był gorąc.r dociągi:iięć i błędów popełnian~·!h w 
odzew z jakim spotkały się uchwały pra~y .1 konsekwentna walka o ich u.
Plenum w całej P;irtii, we wszy:;t- sumęc1e. 

kich jej ogniwach. Zadaniem akcji sprawozdawczej be 
Przebieg akcji wskazuje, że wycią dzie wypracowanie, na tle uchwał 

gni~cie w~zystki<l:h wniosków ze zde- Plenum, konkretnych wytycznych dla 
maskowania prowokatorskiej roboty vracy każdej inst4incji i organi·1.icji 
agentury wroga, że uchwały w spr~- partyjnej na każdym odcinku. 
wie całkowite)?o wykarczowania od
chylenia prawicowego i nacjonalisty
cznego, że uchwały w sprawie wzmo 
żenia czujności rewolucyjnej - spot 
.kały się z j{>dnomyśJnym poparciem 
całej PaTtii - wszy!>tkich .ie.i ogniw 
, ra posiedzeniach i zebraniach in:;tan 
cji, aktywów i or.g-anizacji partyj
nych w:ikazywi'.no na konkretnych 
faktach formy dzial1tnia i penetr!leji 
wr09:a klas:iwego w terenie. W dysku 
sji towarzysze wskazywali na liczne 
jakty usadowiania si~ wrogich i ob
~>·ch elementów na odpowiedzialnych 
~tanowi:;kach, na łatwość z jaką im 
:;~ to udawało. Faktów takich iest 
dużo. Trzeba mobilizować czujno.;ć 
-organizacji partyjnych w rlah;zym 
ciąl!U, trzeba wyciaj;(aĆ wnioski ~ -.1 
jawnionych faktów. Trzebłt zwalczać 
'lvro,l?'a klasowego tam gdzie on się u
krywa. Trzeba nauczyć się odróżniać 
ma~kująccgo .się wroga od orldanel(o 
pracownika. 

W dyskusji wykazywano liczne br!\ 

„Nast~pnie - czytamy dalęj w 
cytowanej wyżej uchwale Biura 
Organizacyjne.g-o KC PZPR - w 
toku akcji sprawozdawciiej winny 
.być na ~pecjalnych zehr.aniach omó 
wione i 11raedyskutowane konkret
ne zadania każdej z ·in<1toncji i ol'
ganizacji partyjnej w świetJ.e wy

tycznych III Ple-num. W tym .~lu 

odbędą się plenarne po<;iedzenia 
komitetaw "l'l·ojewódzkich i powi.i
towych, które przyjmą uch\\'ały o 
konkretn)'l'h tere11owy<·h :r.11daniach 
111·ojewódzkich ·i pmviatow~ch orga
nizacji party jnyoh w rea lizncji za 
dań wytknietych prz~z III Plenum, 
-a także specjalne zebrania podsta
wowych organizacji, na których hę 
dą Omtlwiane ich zadania w §wiet 
le wytycznych Ul Plenum". 

.ki w pracy pal'tyjnej, niedostateczną W tej drugiej fazie akcji '>prawoz
c,;ujność organów partyjnych i orga dawczej czołowym zadaniem będzie 
nizacji partyjnych, niedostateczną powiązanie ogólnych wytycznych [Il 
opiekę nad kadrami, nieprzestrz.::ga-. Plenum ze szczegółowymi potrzebami 
nie zasad . statutowych przy przyj- i zadaniami każdego odcinka prac.r. 
mowaniu i usuwaniu członków Parci!, 
w,:;kazywauo szkodliwe skutki ham'l 
wania· krytyki i samokrytyki. Wyka
zywano jak wszystlrn to utrndnia a
ja wnianie wroga klasowego oraz pod 
niesienie poziomu i stylu pracy par
tyjnej. W ten sposób akcja sprawooi 
da,,cza staje się bodźcem mobilizacji 
ealej Partii dla zrealizowania uctrwał 
Plenum. 

Dotychczasowy przebieg akcji spr:i 
~·ozdawczej ;wskazuje, że tu i ówdzie 
jeszcze towarzysze nie umieją pow:~ 
zać ogólnych wytyczrtych Plenum s 
konk1:etnymi zadania.mi w teren~. 

Zadaniem instancji i organizacji 
partyjnych będzie wypracowanie pla 
uów pracy na konkretnych odcin
kach - planów, które tłumaczytyby 

Akcja 11prawozdawcza ma ogromne uchwały III Plenum na język danego 
znaczenie w życiu naszej Partii. Nie zakładu pracy, każdej organizacji wo 
wysta1·cza tylko zreferować i przedy Jewódzkiej, po wiato" ej czy gminnej. 
·3kutować tezy referatu tow. Bieruta Trzeba będz)e położyć główny nacisk 
i uchwały Plenum; trzeba, by cała na ()dpowiednie skonkretyzowanie za 
Partia, b~' każdy członek Partii u- dań, na wyciągnięcie wniosków ·;:zcze 
chwałami tymi łył, by stały się ove gółowych, odpowiadających danemu 
d1·ogowskazem w walce i pracy. W ·.i 1terenowi - z wskazań ogólnych za
chwałach Biura Organizacyjnego KClwartych w referacie i słowie konc'J
PZ.PR w sprawie realizacji wytycz- wym tow. Bieruta orH w uchwałath 
nych III Plenum czytamy: III Plenum KC PZPR. 
~ ...................... „ ....• „ .... „ ......•. „ .....•... „ .................... „ •• „ .. ._..„ ...... . 

Na n1arąinesie 

Dla przep1:owndzenia tych ogt·om- I sach ludowych, na -..ierno~ci zasadon1 
nych zadań, i'Ha rozprowadzenia ,., I nauki Lenina i St11.lina. A k-:ja sprn
masach członkowskich i w catej kh- wozdawcza po Ili Plenum uczyć mtt-
3ie robotniczej uchwał Plenum 1 na- si masę członkowską jak podno'lić no 
ltżytego urzeczywi~tniania wyty<.z.. jowość i aktywność, jak podnosić po 
nych, trzeba będzie i:mobilizować ziom czujno~ci i pracy party.ind, l•H 
w~zystkie siły Partii. pogłębiać więź z masami. Akcja b. 

,;KC, KW i KP - mówi 11chwa jeszcze bard:r.iej zw1era szeregi Par
ła Biura Organizacyjnego - zmo tii, jeszeze mocniej wiąże aktyw par 
bilizują wsz.y+;tkich aktywi11;tów., tyjny t kierownictwem Partii, jesz
którzy będą referJwać, bądź •.1czest cze silniej sprzęga więź pomiędzy 
niczyć w zebraniach ped>'tiP~„wy~h aw:in.l\'ardą klasy robotniczej Polski 
organizacji partyjnych. ".święco- Ludowej a milionowymi masami bez 
nych omówieniu "l'l·ynikó· ~TT PJ„_ partyjnyr.h. 
num i zadań dant-i or,.-tnl-.:11rji • . . 
ś.wietle wytyczn~·.-b IH ?lf'num" I Dlate11:0 tez akcJa sprawozdawcza 

mn~i dot1·zeć do każdego członka Par 
tii. Dlati?go też problemy poru5zo'le 
w „eferacie i słowie końcowym to·...,. 
Bieruta, zarówno jak i uchw.:i ly Ple
num nie mogą być wyc:z:erpa ne w sa
mej akcji sp;·awozdawczej, lecz mu
szą stać się stała wytyczną dla co- I 
dziennej p1·acy org-ani.zacji part~jne,i. 
Dlatego też każ1\y członek Partu mu 
3i gleboko jP sobie przyswoić, prze
studiowi1ć, tak aby stały się. dla nie
go trwałym dorobkiem, aby umiał ~i~ 
nimi po;-;łu~iwać w swej pracy i w 
swej walce. 

Akcja sprawozdawi:za ..t.PniP. ~ię 
zarazem akcją pl'zygotn·\·a wr:z~ li.1 
wyborów władz partyjnych, które "" 
myśl uchwał Plenum mają być pne 
prowadzone na w«7.ystkich szcz3-
blach, do Komit„tńw 'Wojpwfidzkirh 
włącznie. 

• • • 
Siła naszej Part.ii., wsz~'"!'tkie jPj 

wielkie o~i:?.gnięria polegają na 111~
roze1·w.alnej wii;-~i z mai<ami, na ogro 
mnym kapita1e jaki P'lrtia zdobyta 
w klasie i-ohot.nie:r.P.j i w szerokich ma 

Wypełnimy historyczne wskazania.! 
Organ i za cie partyjne Lodzi 01na.wiaj ą ~1rn11111m~ITT11111111mm~m111111~1m111~11H 
11rn11111111mm111111111m11111111111111111111111:111111111 uchRalq Ili PłenuDJ KC PZPR 
w~ wszystkich organizacjach pod 

stawowych fabrycznych, przy biu
rach i tirzQdach ostatnie dni mijają 
pod znakiem przełon1owycl1 Uchwał 
III Plenum "Komitetu Cent:ralneg-o 
naszej Partii. 

Oto. co pisza o przebiegu Zt'brań 
partyjul·ch p~:więe~n~ch omówie
niu t;Vch nC'h-wał, nasi kore;;ponden
ci fabryczni. 

PZPB Nr 2 
„ Tak: bojowego zebrania pisze 

korespqndent, tow. Gronowski -
dawno nie panti~ta cala organiza
cja podstawowa. W dyskusji brało 
udział •wielu t-0warzyszy, a każdy z 
mówców poruszał zasadnicze i;pra
wy dotynące życia 11aszeę;o zakła-

du. ' ' · 
Tow. Wypych z\vrócił uwagę na 

duży ddsetek nieobecności w czasie 
pracy 1 podkreślił, że ten stan po
wstał na skutek niedostatecznej pra 
cy grup partyjnych. słabego oddzia 
ływania PZPR-owców na be?.,par
tyjnych. 

Tow. Malinowska obszernie omó„l 
wiła koniec2nbść wz.tnożeh.a dyscy'-I 
pl~ny partyjnej. • 1, • , , ,.. ' ! 

Tow. Sobczak przytacza wiele fak 
tów z życia zakładu, będących wy-

nikiem niedostatecznej czujności to I ności i że teraz, po uchwałach TII I cesami, co umożliwia tylko wrog&
warzyszy, i niedostatecznego zrozu- Plenum. w pełn i zrozumiał szkodli- I wi klasowemu przekradanie Ait Vf 
mienia obowiązków, i; ojacych wość swej poprze<ln:c.i postawy \\'O- nasze szeregi. t 

przed partyjniakiem. bee zagadnienia czujności. 

Czujność, czujność, wi:zędr.ie i 7.a- T~w. Stępi~ń _zwróc i ł u\\:agę. że PZPW Nr 1 
\\'Sze _ oto droga i klucz do sukce- musimy uczyc. s i ę _wykr?'wac wr~a 
sów rospodarczych, do pQdniesie11ia klasow~go, ktory ima. s 1 ~ wszelk:ch 
naszej stopy życiowej, do zhudowa.- sposobo~ dla utrudn:ama i pr?:e-
nia sodalizmu w Polsce. szkadzan1_a i:am ~' p~acy. . . 

Wystąp1en1a mowcow w1eloK:rot
nie przerywały entuzjastyczne oKla 
ski zebranych i okrzyki !>u cui 
tow. Bieruta, Marszałka Rokossuw
skieg-o oraz przyjaźni ze Związ
kiem Radzieckim. 

Na zakończenie zebrania towa
rzysze jednomyślnie uchwalili relO
lucję, w której zobowiązali ~ię 
wprowadza{~ w życie uchwały Ul 
Plenum KC PZPR. 

PZPB Nr 4 Urząd Pocztowy l.ódź 1 
Korespondentka !abryC'lna. tow. Referat tow. Je:zierskieg-o, sekre-

Majewska, pisze: tarza Dzielnicy - Sródmieście stał 
„PZPR-owcy naszych zakładów się podstawą do ożywionej dyskuijl, 

dali dowód~ że w pełni zrozumieli w której wzięło udzial wielu człon
uchwały bistoryczneco Plenum Ko- ków organizacji podstawowej. 
mitetu Centralneg-o i że w swej pra Tow. Tomczyk zwrócił uwagę, że 
cy będą je skrupulatnie realizować. musimy zacieśniać przyjaźń 'le 

Tow. Jakutowicz st\vicrdz.ił. że Związkiem Radzieckim i korzystać 
nie doceniamy naszych młodych z przebogatej skarbnicy doświad
kadr technicznych i n ie wykorzy- czcń kraju. który pierwszy :zbudo-

Tow. ·Bieniek..~ w. -samokryt~·czncj 'l'ow. Podgórski p,rzestrz.e~ał ib-
stu.iemy .kh w nale,żyty sposób. ,-; \ w;il socjalizm. . 1 

w~·iió,vićdii 'pl:id.k:ieśl\ł,, ·~e· na- stan'J- wa hyś~~ . _przed rt . rhe'bezp1'ecinyirl i 
wi;.;ku referenta wydq;1alu personJl- demob1l!zuiącym samozadowole
nego nie przejawiał należytej czuj- niem i upajaniem się własnymi suk 

W czasie dyskusji, 
z.ała się P"I referacie 
skieiro - p~ze nasz 
tow. Potrzebowski -
również wiele kobiet. 

.iaka wywl;i
tow. Ga.dziń
korespondent 
głos zabr«ło 

Tow. Zabielin, Nowa.kowa, hmł
Jiel podkreśliły, że kobiety, O{Jie
rając się na ws.panialych sukce
sach i doświadczeniach kobiet ra
dzieckich, w pełni urzeczywistnia~ 
będą uchwał:v III Plenum KC, 
uchwały, stanowiące przełom w ży
ciu nblrej Partii i w życiu !!ałea& 
narodu. 

Tow. Kubala w awym tzczerym 
przemówieniu podkreśHł, że więceł 
uwagi poWinniśmy zwrócić ?la 
skład społeczny naszej organizacji 
partyjnej i przyjmować do jej ~ze
regów najlepszych i najofiarniej
szych robotników, a przede wszyst-

. kim przodowników pracy. 
\tł~ · l J:i,.\~. 

Kolejarze z Łodzi Kaliskiej 

.••••••..•.•.••.••.••••..•....••.••.••. „ ..................................................................... . Pod~a8 dyskusji towarzy~~ po
święcili najwięcej uwagi aprawie 
wzmożenia C'ZUjnoścL 

Rząd Polski domaga się 
natych111iastowego zwolnienia 

aresztowanych urzędników i obgwateli polskich 
(Dokończenie H str. 1-ej) 

A1·gument o po~ałceniu konw..!~· 
cji konsularnej polsko - francuskiej 

Każde nasze niewłaściwe zala
twienie sprawy, wywołujące ror.go
ryczenie i niezadowolenie ze . st!'.:>
ny ludzi zwracających się do nas o 
pomoc, ułatwia robotę wrogowi kla 
sowemu. A wróg ani na chwilę nie 
przestaje działać. Im większe są na 
sze sukcesy - tym bardziej pod
stępnie działa, tym bardziej usiłuje 
nam szkod;1:ić. 

PZPB i W Nr 22 

W • • t I '' ,, 01na 1es epsza .. 
Papieź Pius XII bardzo er:ę-

11!0 i <'hętnie konft'ruje i Ame
rykanami. Nie z delegadami a
merykańskich katolików i piel
grzymów bynajmniej, lecz z po
litykami i generałami U. S. A. 
wśród kmrych katolików pra
wie, że nie ma, są natomiast 
baptyści, adwentyści mt'todyści, 
mormoni i członkowie wielu 
innych grup wyzn1niowych, 
na:r.ywani w ofk.ialnej termino
logii Kościoła katolickiego -
„heretyka.mi" t „odszczepień
cami". 

U. S. A. prz~z Boca S:~zimy, 
Żt' riełdzian:e z Wall - Street i 
l\·ykonawcy i<'h woli z Ot'parta
meniu Stanu oderrali w lanym 
razie znacznie wlększri l'ulę. 
Ale faktem jest. że te wszystkie 
prawa, „bez względu ua SW3' 

słuszność"· (czy niesłuszność ... ) 
popierane są, silą. i że ofianmi 
tej siły padają tysiące uczci
wych l nit'winnych 1..byw.1teli 
U. S. A .... 

• może być natomiut użyty przeciw:,o 
postępowaniu wl2clz francuskich. 
P. Robin~au zo•lał zaare~zto" imv 
7~odnie z art. 4, u't. 3, w,;pomnianej 
konwencji. ktl1ry prze w idu je: 

P. Robineau, oskarżony na zao:a
dzie art. 7 Kodeksu Karnego Wojska 
P()lskiego zo!<tał zaaresztowany wła 
i.nie .r.a przestępstwa, za które prze
wicluje się karę powyżej 5 lat więzie 
nia. Ponadto w ciągu 24 godzin ,1m
ba"ador fr:mcuski zoc;tał ustnie po
\\ iadomion~· przt'7. kierownika \lin i· 
sterstwa ~praw Zagranicznych 'li ke
mini1>trit Leszczyckit-~o e zaareR:r.lu· 
waniu lfohineau, co nie nastąpiło w 
wypadku zaaresztowania we Francji 
ur7.fdników polskich. 

oczy11•isty, że akcja policyjna, skiero 
wana przeciwko obywatelom i or%:1· 
nizacjom pohkim, jak równit'Ż aresz 
towanie urzfdników polskich, stano· 
wią akt brutalnej represji. 
Władze francu->kie, za miast wy : o

fać sif z tej nil'fortunnej akcji, pro
\\ ad.wnej li" ohronie ~ąpi<>ga, prr.yła 

pancgo na gorącym uczynku - ;>O•l
jęły kroki, które są zaprzeczeniem 
wiekowych tradycji przyjaźni między 
narodem polskim i francuskim. 

Towarzysze r. naszej organie.:ai:jł 
pod;:tawowej w pełni docenili wagę 
uchwał III Plenum Komitetu Cen
tralnego - pisze nasz. kores~·>n
dent tow. Janicki. 

$wiad~~·ła o tym d~·sku~ ·a i bn
jowy nastrój, panujący na sali -ciod
czas zebrania. 

Właśnie w tych dniach do
żyło wizytę w Watykanie gro
no amerykańskich senatorów w 
towarzystwie kilku przedstawi
cieli sztabu generalnego tJ. S. A. 
Senatorowie rozjeżdżają. po Eu
rnpie, badając użytkowanie kre 
dstów marshallowskich; przed~ 
miotem zainteresowania amt'ry
kańskich gl'nnałów · jest zgoła 

coś innego. 
Do tych to wysłanników z 

kraju „dolarowej dcm.>kracji" 
Pius XIl wygłGsił wzniosłe prze 
mówienie, w którym m. in. o
świadczył: Z przyjemnością wi
dzę, iż przedstawiciele władz 
ustawodawczych i wojskowych 
U. S. A. działają w poro:i:umie
niu. Prawo, bez względu na swą 
słuszność, z trudnością może 
liczy~ na sukces, jeśli nie jest 
11oparte siłą. Siła ta ma <1bowią
zek bronienia praw, danych ezło 
wiekowj przez Boita". 

Wątpimy bardzo, rr.y hkie 
prawa. amerykańskie, jak anty
robotnicza ustawa Tafta - H:ut 
!ey'a, ustawy dyskryminuj.ace 
Murzynów, pT'lepisy " funk(·jn
nowaniu .,komis;!! do '"d.inia 
dzła.łalnośel antyamer:vk•askie.i" 
J tD„ aa łatotniłl dane luclnl)Śd 

Na zakończenie papież oświad 
czył rościom amerykańskim, ie 
„obawa przed wojną Jest Jl.I -

sza, niż sama. wojna", i że ;>ba
wa ta nie zniknie, dopóki na 
świecie istnieć będzie choćby 
jeden kraj, gdzie pa.ństwo jf!st 
wszystkim".(?). 

Dzi·wnie, wprost zdumiewają
co brzmią te słowa papieskie, 
·wygłoszone do przedataw1cleli 
kraju, gd7Je pieni \dz .. jest 
wszystkim"... Przecież to nie
mal rada i zachęta do roz;>~ta
nia wojny „prewencyjnej" ptze 
ciwko wszysUdemu, eo wolnf! i 
postępowe na świecie, bo taka 
wojna - zdaniem papieża 
byłaby lepsu, niż obawa pl'zetl 
wojną. 

Tego rod?:aju uchęta ~ 11-

stach arcypasterza Kościoł.i, któ 
rero zadaniem i celem 11owmno 
być głoszenie zasad pokoju n1ię
dzy ludźmi i miłości bliźnit'JO, 
wydaje się czymś Po prostu -
niewiarogodnym. Skoro jednak 
jest ona faktem politycznym. 
wytłumaczyć go można tylko 
istnieniem ścisłych, zbyt ści
słyeh, niestety, więzów I k;in
taktów pomiędzy aktualną difa 
lalnością watykańskich ·1~toJni 
ków i •«re"~·wn~. imperiali
etycmą polltrki władców z Wa· 
U)'Utonu. 

B. D. 

"Kierownicy urz~dów i urzędni
cy służby konsulwrnej - obyw·i
tele państwa wy:i1ylaj:~cego, nie mo 
gą być aresztowani w drodze p1·a · 
wencyjnej, z wyjątkiem prze
stępstw, za które według ustaw 
miejscowych przewidziana jest ka 
ra co llJljmniej 5 lat więzienia. W 
razie aresztowania lub wszczędn 
dochodzenia rząd państwa przyj
mującego winien możliwie jak na.i · 
prędzej zawiadomić o tym pned
stawiciela dyplomatycznego, któ!"e 
mu wspomniani urzędnicy konsu
larni podlegają". 

Tak ll·ięc, are.~ztowanie tych uned 
ników polskich stanowi oczywiste po 
,;wakt-nie przez "l'l'ladze francuskie 
wspomnianej konwencji, tym cięższe, 
że miało miejsce niespotykane 'li' Rto 
•unkach międzynarodowych areszh
waniłl wicekonsula p. Szczerbińskie
go, po~iadacza paszportu dyploma
tycznego. 

Opisane fakty wykazuj!! w- sposób 

Naród polski poprze Niemcy Demokratyczne 
w ich walce o zjednoczenie Niemiec 

przeciwko imperialistom amerykańskim 
BERLIN (PAP) - Jak juz do110-

;1iliśmy, przybyła do Berlina delega
cja polska na II kongres Związku IJe 
mokratycinego Odrodzenia Niemi~c 
(Kulturbunrl). 

W rozmowie ~ przedstawicielami 
dziennika „N eues Deutschland" kie
rownik delegacji polskiej - tow. 
Ost11p Dłuski oświadczył m. in.: 

ł 

Dążenia i interesy Xiemieckiej 
Re1rnbliki Demokratycznej zgood
ne są z cU.!żeniami wszysikich 
miłujących po:,ój narodów świa· 
ta, a w~ród nich i narodu 1>01-
skiego. Społeczeństwo polskie ży 
ezy Niemieckiej Republice Dcroo 
kratycznej w imię swych najbar
dziej żywotnych interesów i w 
imit po!<oju, po"'tfJ>U i 1;ocjaliz· 
mu. aby cel~ o które -.ralcz:y on.a 
.!11k n11jrychlej zMtab osiapie· 
te. 

Opinia polska stwierdza z za. 
dowoleniem, iż demokratyr;.me 
Niemcy ,;erwały raz na zaw:;ze 
z klltastrofalną dla ohu naro
dÓ\V polityką imperiałic;tyczn11. 
że uznają OD~t - NYSJ,3 j .1ko 
granic<! pokoju, że Tt'yka za ły wo 
Ir reali:r.owania układu pocldan>.
skiego. 

Zapewniamy, że Niemiecka Repu
blika Demokratyczna w toczonej 
przez nią walce o zjednoczenie ca
łych Niemiec, w li-alce przeeiwko im 
perialistom amerykańskim i podże~a 
czom llOjennym i przeciwko reakcji 
niemieckiej - może liczyć na najpt'ł 
nit'jsze poparcie i solirłarność ze stro 
ny narodu polskiego części składf)
wej światowe~o obozu pokoju i po:;tę 
pu. który pod przewodnictwem polęż 
nezo Związku Radzieckieito i pod 
kierownictwem Wielkiego Stalina " ·al 
c17 o IZC1lticie i dobrnh ... t ludzko1eL 

Uderzenie, skierowane przeciwk.:> 
demokratycznym organizacjom pol
skim we Francji ich działaczom, 
którzy nie szczędzili krwi " walce o 
w·yzwolenie narodu francuskiego, a 
dziś ofiunie pracuj' nad odbudow' 
Francji, nie mogło nie ll'ywołać gł~

bokiego oburzenia polskiej opinii. 

Akty bezprawia, popełnione przez 
władze francuskie, muszą tym bar· 
dziej budzić rozgoryczenie każdego 
Polaka, gdyż przypominają źywo me 
tody, które dały się tak dotkliwie we 
znaki li' Polsce w czasie okupat'.ji. 
Wspomnienie to staje się tym bar
dziej oc:r.ywio;te, jeśli zważy :;ię fakt, 
że policja francuska zorganizow:!la 
1rnła 1>kę w klinice Polskiego Cz er wa
n ego Krzyża 'li. Paryżu, aby :r.aaresz. 
lować lekarzy i pol~kirh chorych. 
którzy kolejno tam przybyw·11i, l'c
lem skor:r.rstania z pomocy lekar· 
skiej. 
RZ.~!> l'OLSKI JAK NAJBAR-

DZIEJ STA-:\OWCZO PROTESTUJE 
PRZECIWKO POSTF,:POWANIU 
\YL4.DZ FRANCUSKICH. 
RZĄD POLSKI OCZEKUJE NA

TYCHMIASTOWEGO ZWOL~IENIA 
ZAARESZTOWANYCH URZĘDNI-

1\óW I OBYWATELI POLSIHCH. 
W PRZECIWNYM RAZIE RZ,~D 

POLSKI REZERWUJE SOBIE MOż 
LIWOść PODJeCL\ KROKóW. 
KTóRE B~DZIE UW AżAt. ZA 
SL-USZNE I POTRZEBNE. 

Tow. Gocolewska, przodownica 
pracy, nawoływała wszystkie ~o
biety do wzmożenia czujności. Tow. 
Golębiakowa na przykładach r. ży
cia naszego zakładu pracy wrja
śniała , jak my sami przeo: swoj' 
nieświadomość ułatwiamy nforaz 
działalność wroga klasowego. 

Tow. Dubicki zwrócił uwagt: na 
konieczność wzmożenia a:zkol~nia 
ideologicznego, gdyż ono wła§nie 
uodporni nas i ~mocni na.sz1, C'lll1J• 
n ość. 

Podsumowując dyskusję tow. Bu• 
dzyńska podkreśliła, że towarzysr..e 
docenili uchwał:v III Plenum i ~
raz należy z całą energ:ą i ~ntu
zjazmem przystąpić do ich rea!i
zacji. 

ZOM 
O zebraniu organizacji podst a wo

wej ZOM- u, poświęconemu omów'i.e 
niu uchwał III Plenum KC, pisze 
nam korespondent tow. Michalak. 

W dyskusji zabrał między innymi 
głos tow. Rozanowicz, który zwró
cił uwagę, że musimy w większym 
stopniu niż dotąd, szkolić młod€ ka 
dry fachowe i obnk szkolenia czy
sto zawodowego. dbać o podniesie
n:e ich poziomu ideologicznego. 

- Jak ma my to rob ić? Uczmy ~ię 
z przykładów i doświadczeń kr--tju 
zwycięskiego socjalizmu - ZSRR. 

Tow. Jakubowski powiedział: 
- Być czujnym, to znaczy ""al· 

czyć o dobrobyt, to 2111aczy budow.ać 
socjalizm. Zebrani na ~a1i odpo"·ie
dzieli mówcy owaeyinVlni oklask•
mi 



ł 

Nr 324 

I 25 ~1111 Pierwszeństwo dla robotników przy podziale wczasów ~~I ~-:};~ i.4=1· 
- ~ Należy ustalać przyszłoroczne urlopy wypoczynkowe ~~ ł XCO BOląClfił~ 

.... . Na wspólnej konferencji radców Fakty, które na konferencji przed- tych mają kt)rzystać ludzie najbar· Nasi Czytelnicy zwracają uwagę .• ~·~,,5d:I = Wszystkie miejsca muszą być wykorzystane ~~~;;~;·:,;,,~.!':!:'.'~ ·::~;~~;~.r:,~ 
1.akładowych i przedstawicieli llbez- stawiono w związku z tym zagadnie· dziej wartościowi, wykazujący się 

1
• . . N 2 

~ • ' pieczal11i Spolecznej wiele miejsca w niem--!;tanowią przysłowiową .,krop· czynną pracą nie tylko zawodową, Chojny proszą. O przedłużen~e ID11 r 
r~ dyskus_1·i poświ"cono zagadnieniu kę nad i". Komis1'a bowiem stwier· ale i społeczną. . b J Op '-' 

UWAGA, CZŁONKOWIE PODST. 
TERENOWEJ ORGAN. PARTYJ
NEJ, DZIELNICA-SRóDMIESCIE! 

" W tk' t ka · sztn - Tramwaj linii nr 7 - puze o · an awsa wczasów lecznicz'-·ch i sanatory.j- dziła, że niezależnie od tego, iż sa· szys ie e ws zama, zre „ Ch d 1 az' · st · "e przez Central ·z ul. LokatorskieJ· - kursuJ·~cy obecnie • ojen o ł'ych, organizowanych przez ORZZ natoria świecą pustkami - podział wyr me po awio" · .., 
i Ubezpieczalnię - dla łódzkiego miejsc wykorzystywanych - nic jest ftl\ Radę Związków Zawodowych, w fródmieócia, bywa zazwyczaj bardzo przeci,iony, eo 
świata pracy. właściwy. tym roku poszły w zapomnienie. W utrudnia pa;;ażerom nonnalmJ komunikację. Zwłasze111t 'Dnia 25 listopada o godz. 18, 0d

b~zie się zebranie partyjne, w 10-
kalu Dzielnicy Piotrkowska 53. Na 
:porządku dziennym sprawa b. waż
J:la. Obecność wszystkich towa;zv
tzy - obowiązkowa. 

zapomnienie również poszły specjal- że skasowuna wstała część linii nr 2 ,która nprzednio Ostatnio lcomi~ja sanatoryjno- Wczasy sanatoryjne lecznicze ne wczasy dla ludzi, cierpiącyC"h na 
a d l·ła s'c'słą sta · d k' Joci'er·ala do CltoJ·en. Rada na to h)łaby jedna: prie. wczasow przeprowa z 1 · przysługu.ią prze e ws~yst ~m przo: cboroby zawodowe. Dla naszego mia 

tystyk~ pobytów na tego rodzaju downikom pracy, raC)onal!zatorom, . sta przeznaczono k\lkadziesiąt miejsc cllu~f'nie trasy linii 2 z Placu Niepodległości na Chojn„ 
wczasach i okaBło się, że w dągu 1 obotnikom .. najbardziej ~rzydatl:ły~ ! dla zecerów i drukarzy _ ule~a ;ą- _ 10 jl'sl: (ll'ZY"Tócenie stanu sprzed paru nne&ięcy, kie 
ubiegłych 9 rniesic;cy setki miejsc po w produkCJt, matkom wielu rlz1ec1. I cych ołowicy, przeznaczono ~akże cly jl'•zcze wiglęclnie łatwo moina hyło dotrzeć 1 Chojen 
zm::tało niewykorzystanych. Poza tv. m w lipcu i sierpniu powinni ,„1·e1e m1'e1·sr dla wło'kni·arzy c1·erpia.- d c Ch · · t ' pot'l-u ' ' do ;r{1 mieścin. zy oJny ma.ią pozos ae u ~ WAGA, CZŁONI{01''IE PZPJt Zaszły 1ównif'7 takie wypadki, że otrzymywać skierowania nauczycie· cych na pylicę bawełnianą. Nikt się 

NA POLITECHKICE ŁODZKIEJ! r.p. 390 r0botnik6w zrezygnowało ZP. Je, ~orzystający w tym okresie z ur· po odhlór tych skierowań nie 7głosił 
Dnia 26 listopada 1949 r. o Jodzi- ski"!rowa1i już wyditnych. lcpow. - a winę przypisać należy przede 

nie 19.15 odbędzie się w audy~o- Sprawę tę poruszaliśmy już kilka- Przy podziale wrzasów w pierw· , wszystkim odnośny~ . Z"'.iąz.kom Z~· 
rium IX Politechniki Łódz.k'ej ze- krotnie na ł11mach naszego n:sma szym rzędzie powinni otrzymvwać · ~odowvm. Bo p~zec1ez. m~ lest moz-
branie Podstawowej Organizacji Zwracaliśmy uwagę na to, że jest nie skierowania do sanatoriów i na wcza hwe, by w całeJ ł.odz1 mkt nie po-
:Partyjnej. dopusz-::zalne, aby na marne szły mi· sy lecznicze _ robotnicy pracowni· trzcbował tego rodzaju kuracji. 

clzone'! ... " 
Oczl'k11jl'my w1·j11.<r1iPń zp ~trony M7.K: c:iy proj1>kt 

nns=Pgn c:ytelnika je.~L 3lu.<z11y i moi:lil<'y Q(I urzecz,•, 
1Ó.<t11ie11ia? 

Obecność wszystkich członków i łiardowe fundusze, łn7.one przez Pań- ' Ale z dotychczas popełnianych 
kandydatów PZPR. studiującycn i stwo na sanatoria w tym celu, by ro· • błędów należy najrychlej wyciągnąć Ob. :Franrin<'k Kotliński pi,;zc: „Pragnę wyraT.ić "łasne i in111<'h m!e. 
praC\ljących na Politechnice Lódz- botnik mógł szybko przyjść do zdro- Zebranie koła LK rrlpowieclniP- wnioski na przyszłość. ~zkaftców Lod 7 i uznanie dla Zarządu Miejskiego, który usunął ,lup rekla. 

Dom, zatruwa;ący powietrze 

kie; obowiązkÓwa. v. ia przy odpowiedniej opiece i ku- Rok bieżącv zbliża się ku końcowi i m<>wy przy zbiegu ul. Piotrkow~kiej i Cze1-.., onej, UJ>Orząclko"ał nl~cę ~e~-
• Ec'zekuty,wa POP PZPR przy l'ł:,. raCJi. W dniu jutrzejszym punktualnie i rady zakłildowe powinny przy współ szt, ń;.J-ieJ!;o, pneprowadził oś"ietlrnie na "ielu ulicarh, urm·homił hn1e 
------------------------------ o godz. 17 w lokalu przy ulicy Na- 11 pracy z organizacją partyjną i dyrek ' I k · · · · trdmwajowe dla dzielnic robotniczych. Wydaje mi się jec na , że rowniez llJ•· 

NaJ"lepsze dotychczas zespoły tkack1·e r~towicza '28 rozpocznie ~i~ zeb~a- f1jćą '~::~~~da~hrl~;~<J j~y~~;;y~~ wi>kn, jakie oh•crnujrmy przy ul. 11 Listopada wymaga niezwloc7.nie int~r. 
me Koła lerenowego Ligi Kobiet wych na rok przyszły. Oddziały wencji oddziału sanitarne!!O Wydziału Zdrowia. Pny ul. 11 Li~topada nr 6 

w przebiegu konkursu w przemyśle wełnianym Dzielnicy SródmieścL - Lewa. 
1,z~vi_<izków ~a\~Odowych P~":inny sku mieści się w oficynie budynek - nieskanalizowany. Prztz podwórze, rowkims 

Z powodu ważności spraw sta- 1 p1ac .tę akqę 1. kontrolowa~ Ją - aby a7. na chodnik pł) ną cuchnące ścieki, które zanim dostaną si\' no kanału -Jak wiadomo, od 1 listJpada I fa Zycmunda - 98 proc. P.kstry, 
o. r. roo:począł się wstępny okres 2 proc. primy, 107 proc. wykona
konkursu na naJłepue zesp<>ly w nia planu, oraz Stefana Szpakow 
przemyśle wełnianym. skiego - 9.7 proc. ekstry, 3 proc. 

. . . podział wczasow sanatory1nych i le· Zl'łn;r-czy~znają powietrze l'alt'j ulicy. \\'ydaje się, ż~ nalrży usunłĆ najrychlej w1enmctwo obowiązkowe. czniczvch był sprawiedliwy, 11 wszyst 
to sirtllbko chort)h zakaźn)<'h".„ kie mie jsca zostały wykorzystane. ZPbranie b bliOfekarzy ----~--~----M~._z_a_L~-~~o_o_P_k_u_~_n_ry_~_v_o_u_~_c_h_1_._._~_"_n_"_Y_w_,_0_z_~_h_,_z_a_r_o_u_~_z_,_''_=_P_h_,_~_,_~_~_k_~~q-~ Oto kilka zespołów, które w primy, 118 proc. wykonania pla

łódzk ich zakładach o:iągnęły do nu. W PZPW Nr 36 zespół Stani
połowy J:stopada najłl'psze wy- sława Rosiaka wyprodukował 91 
nlkl. W PZPW Nr 2 zespół To- proc. ckstry, 9 proc. prim.V przy 
masza Maciejew'Skiego wypro- 113 proc. wykonania planu. 
duko\\·ał 100 procent ekstry ~rze Od 1 gmdnia rozpO<'znie 11h: 
kraczając o 9,2 procent bazę p:-o "·ła~ciwy konkurs o tytuł naj· 
dukcyjną. W PZPW Nr 1 wvm- lepszych zespołów i o nagrodę. 
nęly się na czoło zespoly: Jl)1e-

W sobotę, dnia 26 listopada br. 
o godz. 18. w lokalu Biblioteki Pu
blicznej, ul. Gdańska 102, odbędzie 
się konferencja miesięczna z odczy 
tem mgr. Jana Goyskie5,- pt. 
.. Parę uwag w sprawie organizacji 
bibliotek archeołoqicznych w mia
stach uniwersyteckich". 

I Lik widujemy bolączki I 
------------------------------------------------------------

Poznaj Związek Radziecki 

Ul. Hipoteczna będzie 
oświetlona 

An tora listu 1>t.: „Łatwo po-

p tknąć się na ul. Hipotecznej" 1.a-Ze szyty W Cff P wiadamiamy na podstawie wyjaś 
Ski d t I. C t 1. H dl nień Zarwdn Miejskiego, że oświt> 

W ' • 1· PZPB N 4 · epv ca iczne en ra 1 an o t . . . . . ystawa w sw1et rcy r. wej Prz~myslu Papiernicze!'.TO posia- leme ni. Hi1~ott'~Z~lt'J. ~le<'one 'f,Q_ 

• . . . daja duży wybór zeszytów szkol- I stało Gazowni ~lieJSk1eJ do wyko W 1w1ethcy PZPB Nr ł otwarta Wysta.wa otwarta będzie do dnia h. b 1. . .k . . 

1 

nauia w roku bieżącum Płytu 
.ostała wczoraj wystawa p. n. ,,Po- 29 bm. od godziny 18 do 22. I nyc . ru 1onow, notatm ow itp. . · " • "' 
maj Związek Radziecki". Warto, by robotnicy wszystkich I Ceny ich są określone według urzę- c~toilmka wy"8dzone P~ . ~orze· 

Kilka minut przed rodziną 10 ra- łódzkich fabryk zwiedzili tę wy.sta- dowcno cennika cen i bardzo przy- m~ drzt>w, 7A>s~_:iną w naJbhzszyl'.h 
no przed świetlicą zacz~li zbierać wę. stępne. Teł. dmach napran10ne. 
się przedsta·wiciele: Partii, Zw. Polepszv si~ stan sanitarny 
Zaw .• D!rekcji, przodownicy .>racy Dalsze meldunki ul. Nowotki i robotnicy. 

Na ścianach świetlicy zawieswno 
portrety wielkich przywódcó111• l'U

ehu robotniczego: Engelsa, Marksa, 
Lenina i Stalina. oraz portret Pre
zydenta R. P. tow. Bientta. 

'Wzdłuż sa.łi na stalugach umie
szczono plansze, przedstawi.1.ią.ce 
fragmenty ze wszystkich dzieclzin 
żyda Związku Radzieckiego od 
t'hwili Re·wolucii Październikowej 
Pii dzień dzisiejszy: oglądamy labry 
kl. kołchozy, boiska sportowe, gma
chy tea.tralne I tp. 

Na miejscu jest również sfoi1ko 
11 książkami radzieckimi. 

o wykonaniu planów rocznych 
Codziennie napływają aowe 

meldunki o wykonaniu planów 
rocznych 1>rzez poszczególne 2a
kłady pracy. A więc w dniu 19 
b. m. na 9 dni pri:ed terminem 
przyjętym w zobowiązaniach wy 
kona.la roczny pia.n pr'oddl<cji 
U.loga Fabryki ~e,ve'k' Nr i'. 

- Równie7. PZ.PB i Weł. Nr 22 
komunikują o wykonaniu na 11 
dni przed terminem planu pro
dukcji na t:kalni. 

%1 listopada wykonały r~zny 
plan produkcji Zakłady Przemy
słu Odzieżowego „Wólczanka·• 

W 124 procentach i to już w 
dniu 31 1>ażdziernika b. r. wyl{o
nali plan jakościowo _ Ilościowy 
na rj)k' !1ł9 pr:i'.co\frt1c~ ·b!!•łt\'a
li Odpadków I Produk~w Po
ubojowych - „Baculit" •- Eks
pozytura Łódź. 

"a§I lkore.1nonden'-.I lnbrycznl oi§ZQ 

Ulfoa Nowotki na. odcinku od 
ul. Wschodniej do ul. Trębackiej 
jeszcze nie została ska.nalizowanll, 
Budowa kanałów przewidz.iana 

Reprezentacyjny bal 
TPMSW 

W dniu 26 ·listopada Hli9 r. o 
godz. 22 w salach Urzędu Woje
wódzkiego przy ulicy Ogrodowej 
15 odbędzie się· doroczny REPRE
ZENTACYJNY BAL TPMSW. 
Bilety I zaproszenia otrzymać można 
w Sekretariacie TPMSW, Piotr
kowska 6i i Bratniej Pom. St. UŁ. 

Z "7ieku • 
1 zasług pracy. • • 

OFIARY . 
Uczniowie szkoły podstawowej 

nr. 53 w Łodzi, ul. Tokarska 7 wpła 
cili na odbudow~ W ars z a wy zł. 
3.000,-. 

jest w })rogrrunie robót na rol< 
1950, a wówrzas znikną odln·yte 
ścieki, prowadzą<'<" clo r:\·nsztoJ,o)w 
i J>Ołepszy się stan sanitarny ul. 
Nowotki, 

Nieco mniej piasku 

informował władze mif'j'>kłe, te N 
boty brul<arsl<ie mięclz~· tor!lmi 
tramwajowymi na. ul. Zgie~kiej, 
na odrinku od Bałuckir1~0 Rynku 
do Julianowskiej, prowadziły 
l\1ZK. Na ogół zwraca si~ uwa..ft 
Okręgom Drogow:rm, by waNLwa 

W związku z listem 11as1ego piasku użyta do obsypania. brukn 
rz:rtelnika pt. „Cz~· nie zb~;t dużo nie prukraczała. przt"piso,7ej nor 
piasku", Wydział Komunikacji 11·.1 my, 

Reiestracja wojskowa 
Dziś, tj. dnia 25. bm. stawią .;ię I Jutro, tj. dnia 26 bm. stawią sł~ 

do rejestracji mężczyźni z terenu do rejestracji mężczyźni z terenu 
RKU. Łódź - Miasto I (komisariat RKU. Łódź-Miasto II {komisariat 
M . O. 6, 7, 8, 9, IO i 15). M. O. 6, 7, 8, 9, 10 i 15), 

Rocznik 1907 przy ul. Ogrodo- Rocznik 1907 przy ul. O!'.Jrodowej 
wej 31 na litery C, D, rocznik 191-4 31 litery D, E, F, rocznik 1914 przy 
przy ul. Ciesielskiej 7-9 litery B. C, ul. Ciesielskiej 7-9 litery D. E. F. 
D, rocznik 1911 przy ul . Skarbo- rocznik 1911 p_rzy ul. Skarbowej 28 
wej 28 litery D, E, F, rocznik 1912 litery F, G, rocznik 1912 przy ul. 
przy ul. Wólczańskiej 251 na literę Wólczańskiej 251 litery B, C, O, 
B, ,rocznik 1913 przy ul. Kopernika rocznik 1913 przy ul. Kopernika 16 
1b litery Sz, T. litery T. U. W. 

Z terenu RKU Łódź-Miasto II Z terenu R.K.U. Łódź-Miasto II 
{komisariat M.O. 1. 2, 3, 1, 5, 11, {komisariat M.O. 1, 2, 3, 1, 5, 11, 
12, 13, 14). 12. 13, 11). 

Rocznik 1918 przy ul. Piotrkow- Rocznik 1918 przy ul. Piotrkow-
skiej 101{IV p.) litera W, rocznik skiej 104 (IV p .) litery W, Z, Z, 
1913 przy ul. Armii Ludowej 28 rocznik 1913 przy ul. Armii Ludo
litery D , E, F , rocznik 1911 przy wej 28 litera G, rocznik 1911 przy 
ul. Lokatorskiej 10 litery B, C, D , ul. Lokatorskiej 10 litery D, E, F, 
rocznik 1910 przy ul. Piotrkowskiej rocznik 1910 przy ul. Piotrkowskiej 
101a (II p .) litery J, K, rocznik 1908 I Ofa {II p.) litera K, rocznik 1908 
przy ul. Piotrkowskiej 101a (III p.) przy ul. Piotrkowskiej 101 (III p.) 
litera S. litery S, Sz. 

jego rówieśnik, ob. Michał Misiak I 
zaskarbili sobie sympatie załogi nie 
tylko z racji swego sędziwe~o wie
ku I długotrwałej - bo aż 50-cio
letniej pracy w zakładzie. Są oni 
starymi a zarazem doskonałymi pra 
cownikami. Pierwszy pracuje na 
przystrzygarkach i suszarkach, dru
gi zaś przy pralniku. Z ich to szko 
ly wyszli czołowi pracownicy na
szych zakładów, a jak to się mówi 
„mistr=o:wie pomimo brzemienia lat 
nie dali się prześci\'.jnąć uczniom". 

Wk.rótce ·nie będzie niepiśmiennych w Łodzi 

Ob. Antoni Pasiak 

W uznaniu zasług obaj nasi 
„dziadkowie" zostali dwukrotnie 
odznaczeni dyołomami pracy oraz 
wyróżnieni oremiami pieniężnyrr.i. 

Barbara Puklewicz 
koresoondentka Fabryczna „Głosu" 

z Zakładów Przemysłu Filcoweqo 

Wołowina na 
Ob. Michał Misiak 

bony • 
I kupbny 

300 pracowników - to niewielki 
zak\ad, ale chociaż jest nas stosun
kowo mało, mimo to na ogół nie 
znamy się wszyscy, nie wiemy na
wzajem kto i gdzie pracuje, jakie 
w pracy swei osiąga rezulta~y. Te
dyny wyjątek stanowią dwaj nasi 
robotnicy - tow. Misiak i tow. 

Do zamirszczonego wczoraj w I kat. PR-S ofa."Lymają po 0,25 kg 
naszym piśmie komunikatu w wołowiny na. odcinek Nr 9, a nie 
sprawie w~·dawa.nia. wołowiny na ja.k podano - na Nr 6. 

. Pasiak. Wszyscy ich znają, wszyscy 
wiedzą na której sali pracują. jeśli 
si~ zdarzy, że któryś z nich nic przyj 
dzie do pracy, w fabryce panuje 
ogólne zaniepokojenie. 

Bowiem 82-letni Antoni Pasiak i 

bony i kupony wkradła. si„ pomył 
ka • 

Posiadacze bonów tłuszczowych 
lmt. PR-S mogą nabywać po 0,25 
kg wołowin~- na odcinek Nr 6, a 
nie jak podano 0,25 kg słoniny 
oraz posiacla<"le kuponów kontr. 

SPOŁOZlEUłlA 
PRACY EKONOM" LÓDL, 

ul. Dowborczvków 25 
11 Tel. 163· 55 

- Reperacja motorów spalinowych i obróbko metali. -

SPoLDZIELNIA PRACY KRA WIECKIET „IGŁA" 

Łódź. ul. laracza 12. tel. 220-97 i 187-96. 

Prowadzi dział miarowy i wykonuje z powierzonego i własnego 
materiału: ubrania męskie, palta męskie, kostiumy damskie. Wy-

, konanie solidne i tanie. Po:a tym przy ul. Ja racza 12, w nodz. 
od 8-ei do 16-tcj, odbywa sii;: detaliczna sprzedaż !'.TOtowcj. dobrze 
skrojonej i solidnie wykonanej l·onfckcji męskiej i damskiią Dla 
członków Zw. Zaw. udziela "ie IO proc. rabatu. 

._ _______________________________________________________ _ 

Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: 
11 Listopada 15 - Groszkowska, 
Pabianic'.:a 212 - Jarzębowski, Ja
racza 32 - Krasińska. Stalina 50-
Łuszc.:ewska, Katna 5-4 - Krych, 
Kopernika 26 - Rytel , Piotrkowska 
67 - Wagner. Apteka Społeczna 
nr 53 - Plac Kościelny 8. 

021oszenia drobne 
PRZYBŁĄKAŁA się koza. Do ode
brania Okopowa 25. 

ZAKŁADY Dziewiarskie im. Du
racza poszukuja na stanowisko st.1~
szego księgowecro wykwalifikowaną 
silę. Zglo~zc,1ia przyjmuje Wydział 
Personalny, Łódź, ul. Nowotki 65. 

MASZYNrs·· 'KE rutynowaną. po· 
szukuje „Książka i Wiedza". Łódź . 
Al. Ko~ciu~zki 39. Z!l'łaszać sie od 
8-16~tej . 

Energiczna akcja Komisji Społecznej do walki z analfabetyzmem 
Akcja wałki z analfabetyzmem, j poszczeqólne szkoły państwowe 

zakrojona na szeroką skałę w całej ( 66), ZMP ( 1 ) . 
• • • 

W skład Komisji Społecznej do 
Wałki z Analfabetyzmem wchodził 
przedstawiciele różnych instytucji. 
Niektóre instytucje za każdym ra
zem delegują na posiedzenia innych 
przedstawicieli. co mocno utrudnia 
pracę Komisji Społecznej. Komisja 
Społeczna do Walki z Anałfabetyz. 
mem apeluje więc do tych zakla
dów i instytucji o delegowanie sta· 
łych członków, którzy brali by U· 

dział we wszystkich jej posicdze 

Polsce również i w Łodzi rozwija się 
coraz szerzej. Rząd Polski Ludowej 
postanowił wyrównać -- przedwo
jenne zaniedbania i dlateqo obok 
wspaniale rozwijającego się szkoł

nict:wa podstawowego, zawodowego 
oraz wyższego, powstaje rozległa 

sieć kursów począJkowej nauki czy 
tania i pisania. 

• • • 
W chwili obecnej mamy w Lodzi 

237 kursów początkowej nauki czy
tania i pisania, obejmujących 3.692 
osoby. Kursy te zorganizowane są 
przez Okręgową Radę Związków 
Zawodowych (126 kursć\v), Zarząd 
Miejski (39). Li,.... Kobiet (5). przez 

KONCERT SMETANOWSKI 
w FILHARMONII 

W ramach uroczyście obchodzo
nych w· całym kraju „Dni Frydery
ka Smetany w Polsce", nad którymi 
protektorat objął Marszałek Sejmu 
RP, Wbdysław Kowalski. Państwo 
wa Filharmonia w Łodzi swój X 
Koncert Symfoniczny w piątek, 25 
bm„ godz. 19,30, poświęca całkowi
cie utworom twórcy czeskiej muzy. 
l_,j narodowej. Dyryguje Vaclav 
Neumann (Praga). Solistą koncer
tu będzie tenor Lesław Fin=e, arty
sta Opery śląskiej . Kasa Filharmo
nii czynna w qodz. 10-13 
17- 19,30. 

I 

Komisja Społeczna do Walki z 
Analfabetyzmem na miasto Łódź, 
rozpatruje ostatnio zagadnienie wła
ściwego podejścia i zainteresowania 
społeczeństwa naszego miasta akcją 
walki z analfabetyzmem. Omawia
no również sprawę „Tygodnia Wal
ki z Analfabetyzmem", który odbę 
dzie się w dniach 11-18 grudnia. 
Szczegółowe plany zostaną ustalo
ne w najbliższym czasie. niach. S. W ąsak 

• Spółdz i elnia Budownictwa W1ejskieeo Jam9;10moG Chtons'rn" 
Oddział w ŁODZI, Piotrkowska 20, Dział Techniczny 

ZAANGAŻUJE NATYCHMIAST na warunkach przewidzianych 
UMOWĄ. ZBIOROWĄ. w Przemyśle Budo\':łanym INżYNIE
RóW i TECHNIKóW Budowlanych - dl<:t Oddziału S.B.W. 
w Lublinie. Diety i mieszkania zapewnione. •• 
Państwowe Zakłady Prnmys1u Wełnianego Nr. 3M 

W ŁODZI, UL. żELIGOWSKIEGO 3-5 
zatrudnią natychmiast: 

I. INżYNIERA • ELEKTRYKA 
2. WYKWALIFIKOWANYCH TKACZY{czki) kortowych 
3. WYKW ALIFIKOV/ ANYCH PRZYKRĘCACZY na samo-

prząśnicę vrózkową. 
1. WYKWALIFIKOWANYCH SRUBOWNIKóW 
5. UKŁADACZKI PRZĘDZY 
6. WILKARZ Y 
7. WYKWALIFIKOWANYCH PRACOWNIKóW 

DO OBSŁUGI WIRóWEK (Wykończalnia). 
8. S Z PULARKI 
9. ROBOTNIKóW t<'ARBIAlłNI 

IO. ROBOTNIKóW MAGAZYNOWYCH 
Zgłoszenia osobiste przyjrnuj~ Wydział Personalny 

' 
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~~ 

':\ 
Co pisała prasa łódzka 25 listopada 1929 r. 

f ZGO~ JERZEGO CLE'.\IE.:.'\CEAU SAMOilóJSTWO KRóLA 
Gazety dononą, i:e w no~y z 23 na 2-~ OSZUSTÓW 

wma.rł Jcrr.y Clemenceau, premier fran- Dzienniki donoszą o zamachu eamo. 

cu~ki z cza,ów ostatniej 11 ojny z :\iem bójezoym ,„,delkiego bankiera duń~kie. 

Ze sportu 

Sport w krajach demokracji ludowej 
służy szlachetnym celom - podniesienia tężyzny i stanu 

zdrowia jak najszerszych mas ludności pracującej 
P odoonie jak w innych krajach I gminach, w których nie ma pań

demokracdi ludowej, zaistnia- stwowych gospodarstw rolnych, ani 
ła konieczność reorganizacji wycbo ośrodków maszynowych, koła spor
wania fizycznego i sportu ·;v Rumu- towe będą powstawać przy miejsco 
nii. Konieczność tę podkreśliła ostat v.-ym Związku Młodzieży Robotni

ników, a w igrzyskach sportowych 
o puchar młodzieży robotniczej 
startowało około 660 tys. zawodni
k&\v, w tym około 200 tys. kobiet. 

Nr 324 

'~---------------ELIT A NASZYCH 
PIĘŚCIARZY 

staje jutro na ringu w hab 
.• Włókniarza" 

• umi. go" - Harolda Pluma, twórcy 150 fik· 
nia uchwala KC Rumuńskiej Par- czej. 
tii Robotniczej, dotychczasowa bo

Specjalną opiekit otaw..any jest 
sport wiejski. Liczba wiejskich sto-

wiem organizacja klubów i:porto
FRONTEM DO MAS warzyszeń sportowych dochodzi o· 

Reorganiz.acja kultury fJzycznej becnie do '600. 

.f 

1(.11------l--- cyjnych to~·arzy.stw akcy~nych. Plum . o-
- 15zukał setki tysięcy ludzi - s1wzc<laJąC - D - i1~ akcj;- nieistniejfcych p~zeds!ę-

ł 
h1orstw. Zrabowane w ten spoeob pte

:ADRIA (dla młodzieży) - Stalina l niądze Plum przekazywał biało.gwar<lzi
,,Dzieci kapitana Granta" - godz. stnm rosrjskim. 
lG, 18, 20 

BAŁTYK _(N'arutow,~cza 20) -1 WIELKI TIEC W HELENOWIE 
„Wschodme Zaloly · - godz. 17, W d . . -· Il 1 · d 
19 21. niu l\CZOf3JSZym w e CllOWIC o 

B.~.JiL'\ (Franciszkańska 31) _ „Po- 'hył się wielki wiec pracowników pań· 
całune!< na stadionie"; godz. 18, :!O !I\\ owych i komunalnych. Na wiecu 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - „Pro- uchwalono rezolucj~, domagaj11cf się, 
gram :i.ktualności krajowych i za- podwyżki głodowych płac, dodAtku mie 
granicznych Nr 30"- godz 11, 1~, ezkaniowego oraz Mkazu ~valniania pra 
13, 16, 17, 18, ~9! 20, 21 . co1mik6w bez dochodzenia dysc,·plin 

HEL (dla młodziezy) Leg1onow 2-4 . . · 
„,Vyspa skarbów" godz. 16, 18, 20 n~go. ~rzedstaw1c1e~ fiłarostw.a grodz-

MUZA (Pabianicka 173) Pa:i kiego kilka razy probował wiec „roz.. „ . .„ od '-- k' . . 
i· owak" - godz 18, 20. w111zac z pow u „OK.CZY ow i przemo. 

POLONIA (Piotrkowska 67) „Gdzieś wicń". 

w Europie" - godz. l6, 21. SKRZYNKI POCZTOWE 
PRZ~DWIOśNIE (Żeromskiego 76) W TRAMWAJACH PODMIEJSKICH 
„Sąd honorov;y"- g_odz. 16, 18, 20 

ROBOT::--rIK (Kilińskiego 187) 
„śpiewnk nieznany" - godz. 16.30, 
18.30, 20.30 

ItoMA (Rzgowska 84) - „Maskara
da" - godz. 16, 18, 20. 

REKORD (Rzgowska 2) - „As wy
wiadu" - dla młodzię.ży godz. 16 
„Symfonia Pastoralna" godz. 
18, 20. 

STYLOWY (Kilińskiego 123) -„SY· 
nowie" - godz. 16, 18, 20 

śWIT - ,,Zawieja" - godz. 18, 20. 
T~CZA (Piotrkowska 108) - „Mil

cz:~ca barykada" - godz. 17, 19, ~t 
TAT7<.Y (Sienkiewicza 40) - „Spot

kanie" - godz. 16, 18, 20 
WISŁA (Daszyńskiego 1) - „Arin· 

ka" - godz. 15.30, 18, 20.30 
WŁóK..~IARZ (Próchnika 16) - „Ah 

Raba i 40 rozbójników" - godz. 
16.30, 18.30, 20.30. 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) -
„Wschodnie Zaloty" - goaz. 16, 
18, 20 

ZACHJ:;TA (Zgierska 26) - „Spot
kanie nad Łab~" - godz. 16.30, 

i 18.30, 20.30. 

Dyrekcja łódzkiej poczty, dtcłc uła
twić mieszkańcom okolic podmicj&kich 
komunikacji' korcspondencyjnQ, zwró
ciła Eię do dyrekcji tramwajów pod
miejskich o zezwolenie na umieszczenie 
w niektórych wag<rnach gkrzynek poez
towych, któreby moźna opr6żniuć w Ło
dri co kilka godzin. Dyrekcja tramwa
jów odnio~ła ~ię do tego projektu '\TO

go. 
Czy d::iś nie można by zaprou:adzic 

tej inowoc.ii? Przecież 1:.a)Jitoliści z cl.r
rekcji ŁKIVD nie moją dziś nic do 
gadania. 

~~ 
PANSTWOWY TEATR 

IM. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś o godz. 15 dramat J. Słowac
kiego „Maria Stuart". Wszystkie ·bi 
lety sprzedane. 

O godz. 19.15 komedia Antoniego 
Czechowa „Wiśniowy Sadf'. 

wych była przeszkodą na drodze 
rozwoju kultury fizycznej w$;·órt 
szerokich rzesz pracujących tego 
kraju. 

FILAR Al\ U 
ZRZESZENIA SPORTOWE 

Nowa organizacja opiera się na 
zrzeszeniach sportowych, powstają
cych przy poszczególnych z.wiąz.
kach zawodowych i w woj5ku oraz 
na wiejskich kołach sportowych. 
Kierownictwo zr,:eszenia wybiorą 
sami jego członkowie spośród s!e
bie. Wszystkie zrzeszenia zaś pod.Je
gają Komitetowi Wychowania Fi
zyc1.nego i Sportu przy Prez:ydiJm 
Rady Ministrów Rumunii. 

Zadaniem zrzesz.eń jest zapewnie 
nie szerokim rzeszom pracującycil 
jak najdogodniejszych warunków 
do rozwoju kultury fizycznej i za
chęcerue ich do czynnego uprawia
nia sportt1. 

SZKOLENIE KADR 

Do ważnych zadań należy szkole· 
nie kadr. W tym celu zrzeszenia 
zorganizują stałe ośrodki szkoLenio
we dla sędziów. instruktorów, przo 
downików, organizatorów i instruk
torów propagandy. Zadaniem zrze
szenia jest również zaopatrzenie w 
spt·zęt sportowy w~zystkich podle
głych mu klubów. Kluby te opie
kują si~ kolami sportowymi przy 
poszczególnych zakładach pracy. 
Koła zajmą się propagowaniem 
,;portu masowego wśród pracowni
ków swych zakładów. 
Obow:ązkiem każdego członka 

jest czynna praca w zrzeszeniu, 
spełnianie postanowień kierov.:nic
twa, doskonalenie swych umiejęt
ności sportowych oraz podnoszenie 
swego poziomu ideologic7ll1ego i po
litycznego. 

SPORT 
NA WSI RU:\IUNSKmJ 

w Rumunii udostępniła uprawianie ROZBUDOWA 
sportu najszerszym warstwom spo- OBIEKTOW SPORTOWYCH 
łec.zeństwa. Stały wzrost zastępów Duży nacisk położono ró\vnież na 
czynnych sportowców oraz racjonał odbudo·.-,ę i rozbudowę obiektów 
ne S7.kolenie kadr fachowych dz!a- sportowych. Lic~ba ob!ektów spor
łaczy i instruktorów prz.yczyniają towych w niektórych gałęziach spor 
się do stałego roz\VOju spo:-!u ru- tu przedstawia się następująco: 35 
muńskiego we wszyst~ich dziedzi- stadionów, 442 boiska piłkarskie, 
~ach. Specjalny nacisk położono na 414 boisk do siatkówki, 161 kortów 
imprezy masowe. W biegach na tenisowych. 139 sal gimnastycz:
przełaj, .z okazji święta 1-go Maja I nych, 72 płY',111aJnle, w tym 10 kry
brało udział ponad 220 tys. ucz..est- tych. 

Obóz dla piłkarzy LZS 
przewiduje w 1950 roku Łódzki Okręgowy 

Związek Piłki Nożnei 
Łódzki Okręgowy Związek Piłki ku gałęiiach sportu. Impre1.a ta 

Noż.nej realizując plan wy;zkolenio ściągnęła wielu widzów z. okolic 
wy w roku 1949 rozpoczął od propa Spały którzy w większości po raz 
gandy piłkarstwa w terenie. W pierwszy przyglądali się z zaint".!rc
związku z tym drużyna reprezen- sowaniem pokazom bokserskim, za
tacyjna juniorów okręgu łódzkiego pasom piłki nożnej i lek~oatlety
rozegrata zawody propagandowe w ce. 
10-ciu ośrodkach prowincjonalnych. I Na odcinku \vspólpracy miasta ze 
Pod~,ms pobytu pil:karzy na obo- wsją rozegrano w ramach uroczy

zie kondycyjno-wyszkoleniowym ~v stości dożynkowych w Spale pro
Spale kierownictwo obozu zorga~1- pagandowe zawody piłkarsk:e. Dla 
zowało dwudniO\Ye zawody w kil- licznie pnybyłych na dożynki gro

Spod łódzkiego 
kosza ..• 

mad wiejskich zawody piłkarskie 
były nie tylko wielka atrakc.ią. ale 
również podnietą do tworzenia pil
karsk ich zespołów ludowych. 

Obecnie rea lizując wytyczne Biu
ra Politycznego PZPR Wydział 
Szkoleniowy ŁOZPN przystąpił do 
pogłębienia rozpoczętej już akcji. 
W październiku trener mgr Ra
dwański szkolił teoretycznie i prak 
tycznie LZS. - Gałkówek - młodą 
piłkarską dmżynę klasy „C". Jeet 
rzeczą godną podkreślenia, iż mło
dzież ·wiejska zdradza dużo chęci i 
zapału do sprawy sportowej, 
zwłaszcza piłkarstwa. 

J Utro rozpoczyna się w Ło
dzi dwudniowy tur

niej pięściarski naszej Kadry 
Reprei:entacyjnej. Na ringu w 
hali Włókniarza ujrzymy takich 
zawodników, jak: Kasperczaka. 
Liedkego, Grzywocza, Krużę w 
wadze kogucieJ, Deblsza. Pio· 
trowskiego, Sadowskiego, Zu
ra1wsklego - w lekkiej. Kol
czyńskiego, Palińskiego, Cebula 
ka, Szna.jdra - w średniej, Szy 
murę, Niewadziła, Jaskółę 1 Rut 
k&WSkiego - w ciężkiej. 

Losowanie walk odbędzie słę 
w dniu dzisiejszym. Jutro po
czatek walk o godzinie 19-ej. 
Haia dla publiczności otwarta 
będzie · już od godz. 17-ej. 

Na turniej został wyznaczony 
następujący komplet sędziow-, 
ski: Zapłatka, Lisowski., Nowa
kowski, Twardowski, S:Lkorslti, 
Zawadowski, Golański. · 
Fun!~cje kapitana przejmie na 

siebie ob. Sikorski. 
P02.ostałe bilety na tum.lej na 

bywać można je.;;z.cze w ŁOZB 
w godzinach 18 -21. 

Ceny biletów od 50 do 300 zł. 
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Na wsiach powstaną ochotnicze 
zrzeszenia sportowe przy Związku 
Zawodowym Robotników Rolnych. 
W gminach zorganizowane będą ko 
ła sportowe przy państwowych go
spodarstwach rolnych i ośrodkach 

PA~STWOWY TEATR NOWY maszynowych. Członkami kół wiej-
14.20 (-Ł) Muzyka poważnc1 14 5) (Daszyńskiego 34, tel. 123·02) ki h b d W sobotę w sali przy ul. Pogo-

Prezes zespołu ob. Barański z en~ 
tuijazmem wyrażał się o swoich 
chłopcach. Istotnie mimo wczes
nych godzin treningowych zawod
nicy w liczbie około 30 punklual
nie zjawiali się na treningach. Ma
jąc do dyspozycji dużą ilość piłęk 
WY'POżyczonych z f_.OZPN pil:karze 
z zainteresowaniem przerab!ali roz
maite ćwiczenia techniczne. Oczy
wj§c'ie materiał .zawodniczy jest 
jeszcze b. surowy, ale chęć, za.pał, 
karność i pilnołć IriódY<:h w.iErj„ 
skich chlopców, przeważnie w wie
ku juniorów, cżynią pracę z '!H!łłU 
wdzięczną. Systematyczna współ
praca sportu wiejskiego z miej
s:k'.m da i na odcinku &portowym 
pożądane owoce. 

D:dał •kouomlcmy :.ns-11 
Dział fabrycm:r 211S·1D 

s c ę ą nie tylko robotnky rol- k. odbęd · t · 
Zapowiedź słuchowiska. 15.00 „Z 7.a- Punktualni' e. 0 godz. 19.15 ,,Br"2'a- no~-s ·1ego 82 ą się nas ępuJą-

dl „ ~ ni, ale także pracownicy gminy, d k k- k" -1-- • 
kiem na węgorze". 15.10 Audycja a da szlifierza Karhana". Przedstawie- ce zawo Y oszy ow 1 mę,,,,..1ei: 

A d . nauczyciele i młodzież wiejska. W Kl „ d l"' t z · · · 
1zkół popołudniowych. 15.30 . u ycia nie dla Związków· Zawodowych. · ~ go -i. "~ a; Wląz.l.(owiec -
-'l • · tl" d · · h 15 50 Muzv Zr""" - KoleJ·arz, godz. 17-ta Spój-" a sw1e 1c z1ec1ęcyc . . , - PAN.· STWO"'Y " „ 
ka rozrywkowa. 16.00 Dziennik po- " T • f / nia I B - Chemia. 
pohldnio~y. 16.20 (Ł) Przem; sekre;- TEA~!t POW?SZECH~: entS S 0 OWY Kl. B gtxiz. 13-ta: Zwiąi:kowiec -
tarza WOJ. zai·z. PSL ob. R. Kołaczyn (ul. .u ~1:stopada ~l, tel. l.>0 36) . c- Zryw II - Spójnia 11, godz. 19-ta: 
skiego przed Kongresem Zjednocze- . Codzienn~e o godz. 19.15, „Rozb1~- W•gry- SR -a •. 1 Chemia 11 - AZS Jl, godz. 20-ta -
niowym SL i PSL. 16.25 (Ł) „Jedzie Ikt, ~omed1a w 4 .aktach Jozefa Bh; lif 'i Kolejarz II - Bawełna Il. 
my na wczasy". 16.30 (Ł) w audy- z1ńsk1ego,. t:„?dzu~l.em_ !"-· J?ymsz;1, W sali przy ul. Traugutta na przed 
cji Tow. Przyj. Polsko-Radzieckiej - P. Relewic_z-:t.1~1!1~.nsk1eł, ·" · Wal- Budapeszt (obsl. wł.) W Budape- meczu zawodów ligowych Spójnia -
pog. A. Leśniewskiego pt. „Jak Rew:> tera, W. Z1embmsk1ego 1 1_nnych. szcie rozpoczął się mecz tenisa sto- Warta spotka się o mi~trzo:>two kl. 

lttcJ·a Październikowa rozwiązala w Kasa czynna od 10 do 14 J od 16. łowego yręgry - Czechosłowacja. A Spójnia I B - Bawełna. 
W spotkaniach kobiecych zwyci~ży p t k d 13 

W planowanej akci! wyszkolenie 
wej na rok 1930 ŁOZPN na od~inku 
\\'5-półpracy ze wsią przewiduje mię 
dzy innymi, obóz szkolen'.owy dla 
piłkarskich zespołów ludowych. 

Dział rol.ny 35ł-2t 
wewn. 11 

Xecf,\k~Ja ~n!l . 172-JJ 
• - .E: o,lp ••ta ' 

t.6dt, Plotrkow&ka 70, tel. m-~2 
Admltilatrac'a 260-42 
Dciał Olłoszeń: ł..ódt, Plotrllow-

a!J:a U, tel. Ul-50 l llł-7~ 

W7d:s wea RSW „Prasa• 
AClr. Bed.: t.6tU, P101rkowalla U, 

W·cl• piętro, 
Drak. Zakł. Graf. BSW „Praa" 

t.6dt, 1ll. 2wlr1U 17, wL zos-a. 

D-1Jfi325 

ROSJ·1· kwest.ie narodową". 16.45 (LI "óDZKI TEATR ż"DOWSKI " oczą e • o go z. · . ... ~ ly Węgierki 4:1. Jedyny punkt dla w · az· 1 i· 1 p g 
Chn•1'la n1uz,·ki. 16.50 (Ł) ,,Z dziedzi f (Jarac•a 2) nie :e ę W sa l przy U • O O- p „ , L Czecho.słowacji zdobyła Furstova, k - 82 k kó k k • t 
ny radiotechn!k(. 17.00 (Ł) !\-on.cer~ 1 W sobotę dnia 26 i w niedzielę dnia zwyciężając Węgierkę Karpathy 2:0. nows- !ego w os-z.y · w. ę męs ą o murowane zwyc1ęs wo 
dla przodowmkow pracy spoldz1elt11 127 -listopada rb. 0 godz. 19-ej pre- o mistrzostwo kl. B o godz. 10-ej 
produkcyjnej we wsi Konary. 17.45 miera MóJ' syn" sztuka w 3 akiach gra Ogniwo z Włókniarzem (Zgierz), 
„Budowniczowie Polski Ludowej". 6 obra~ach antyfaszystowskiego pisa o ll-ej Stal z Kolejarzem Łódź i o wyjeżdżają do Poznania 
18.00 „z kraju i ze świata". 18.15 lrza węuierskiego Szandora Gergele- Uwaga Akademicy I godz. 12-ei AZS z LKS Włóknia- I · 
„Melodie śwfata". 18.40 „Wszechnica go, z \.~działem Idy Kamińskiej na rzem I B. w siatkówce męskiej o p ywacy „Związkowca-Z. rvwu'' 
Radiowa" kurs I - wykład z cyklu: czele zespołu ŁTż. Zarząd Uczelniany Akademickiego tytuł mistrza kl. B o godz. 16.30 ' 
,Historia Polski". 19.00 Skrzyn~a o- 28, 29, 30 listopada oraz 1 i 2 gru- Zrzeszenia Sportowego komunikuje, Związkowiec Zryw spotka się z Che W niedzieli: pływacy łódzcy star- Kowalska, Maślankiev.'icz:, Ropkow-
g;ólna. 19.15 Koncert symfoniczny. dnia teatr nieczynny. że w dniu 26. 11. 49 r. o godz. 16-ej mią II. tować będą w Poznaniu. Do Pozna- ska, Instunajd, Gąbińska. 

20.00 Dziennik wieczorny. 20.40 Mu- w sali przy ul. Narutowicza 60 (A- W sali przy ul. Traugutta o godz. nia j~z:e Związkowiec-Zryw, któ- Pływacy Związkowca-Zrywu wy-
zyka rozrywkowa. 21.00 „Przyjmuje- . „LUTNIA" natomicum) urządza zebranie organi 18-ej )ako przedmecz zawodów ligo ry .z::me!"LY si~ . z. ~mtejszą W~ą. jeżdżają do Poznania w jak najlei:i-
my 

0 
8.30" _ humoreska. 21.35 „Ulu Dziś i codziennie o godz. 19.1,5 - zacyjne AZS. połączone z wręcze- wych ŁKS Włókniarz - Warta ro- Łodzrame WyJeixl.zaią w następuJą- si:ym samopoczuciu. 

bione melodie" _ gra Sekstet P. R. „Ptasznik :z; Tyrolu", operetka w 3-ch niem legitymacji. Obecność człon- zegrane zostanie spotkanie Widze- cym składzie: Boniech.i, Jera, Do- - Zwycięstwo murowane _ m6-
2!!.00 (Ł) „Strnjk fomali". ~~.10 (Ll $ktach K. Zellera. ków AZS obowiązko\va. Synipatycy wa z ŁKS Włókniarzem I B o m i- browolski. Jaworski, Koza. Stanow wi nam kierov."nik ekspe-iycti ob. 
Kalendarz:;k imprez sportowych. W poniedziałki teatr nieczynny. mile widziani. s trz.ostwo kl. A. ~hi, Sobczak, Maciejewski. Z kobiet: Kucharski. • 
••.••.••••••.•..•.......•.•....••.........•......••••.•....•••.•. „ •.....•••.•••.....•.....••.•.••....••........ „ •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ..............•.........•.. „ ••••••••••.•••••.••••••••••••.•• „ ....•...•..••.•.••.......•..........•.....• „ 
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OD REDAKCJI 

W pe>louie ubiegłego stulecia ujarzmione rnuody Hindustanu 
p~t.ily do wall.·i przeciw .!Wym odwiec:nym cit!miężcom - An
glihom. An"losascy koloni:ator:y tłumili u:szelkie p1z;ejawy wol• 
ności, obcid'żali ludność fodii nadmiernymi podatkami, gnębili ją 
be:pr::y.1,;ladnym terrorem. Pod „opicliq" naje:Edźc:ych „sahibóu:" 
$;;er:;,·l ~ię głód, nęd:a zbierała mi-liony ofiar„ .. 

Żarodek bunLrL tkrdł ocl dawna w mruach ludowych, w miej· 
skiej biedocie, u;śród chłopów i sipajów - :folnieny hinduskich, 
pozostających nn .•lu;bie IL Anglików. Sipajów męczono c."tvic::e. 
niami, zmt1s:;ono ich do por:ucania ziemi ojczystej i do dalel.-ich 
wypraw mających na celu podboje obcych krajów dla Imperium 
Bryty,iskiego. W maju 1857 r. u ·ybuchlo w Górnym 1le11galll rciel• 
hie powstanie, które objęfo s(!siednie prou:incje. Sipaje :: Miru. 
tu - pe>rwali pewnej nocy ::;a broń, ~afrli trcierd::ę Delhi i wspo. 
magani pr;;e:: ludnnść mi-Osra i olwlic:nych 1csi, - umoc11ili się 
w starodawnej stolicy lndii. 

Tak ;;ac::ela się wielha narodom1 wojrra wy:woleńc.za w in-
di.ach. 

O tym, jaT• wzrastała w kraju nienawiść do ciemiężców. jale 
przygotowywano się do p;)d:ier1111ej 1oolki w hi11dushich osiedfoch 
i u;ojskowych stanicach, juk ::;ac:ęlo się pou:stanie, jak walczyli 
bohaterscy powstańcy Górn~·ch Indii ~ o tym ws:::ystkim opowia
da l'tflm powieść Heleny W ygodzkiej pt. „Niebezpieczny ::bieg", 
której druk ro;:pOCZ)7Jamy na lamach „Głosu T<obotnic-;;e10". 

. I 

Rozdział pler~szy 

HINDUSKI TELEGRAF 
Człowiek szedł w nocy, a spał w dzień. Od dawna już zrzucił 

w lesie ciasny, skórzany pas, zdjął obuwie i szedł boso. By nie 
zmylić drogi. zatrzymywał się niekiedy i długo wsłuchiwał w od
głosy nocy. z wielkiego Kołowego Szlaku nawet w nocy dochodził 
ryk osłów, trzaskanie bicza, dalekie skrzypienie kół. Człowiek 
szedł w bok od drogi przez las, zagajniki i wysoką trawę. 

W południe, w straszliwy upał, gdy drogi w Indiach są bez
iudne, jak puste bY'vają ulice na północy w głuchą noc, wdrapy
wał się na drzewo i patrzył w dal. Tam. gdzie rzeka Dżamna prze
tnie Wielki Szlak świetlistą smugą, gdzie z szeroką, piaszczystą 
cirogą skrzyżuje się wielbłądzia ścieżka - tam zawróci na północ. 

.Człowiek szedł bezst:elestnie, lekko dotykając ziemi stopą, 
prawie nie wznosząc kurzu, tak jak chodzą H indusi i jak nie umie
ją chodzić Anglicy. 

Szedł i śpiewał: 

Czandała, czamara, Sakra-Czundat 
Nie szczędź ich! Czunda·Sakra, 
Nie szczędź ich! Czunda-Wałka, 
Zabij wsz~·stkich sahibów! Niech rozwieje ich wiatr, 
Czandała, czamara, Sakra-Mata! 

Wędrowiec miał na plecach chłopską, płócienną torbę, a w niej 
chleb. Zwyczajny, twardy chleb z przaśnego cias ta. s~eroki nie 
w: ęcej jak na dłoń - czapatti, chleb z żołniersk ie ; racji, z surhy: 
mi wytłaczanymi o zdobami na brzegach. Człowiek j adł korzo11k1 
w lesie, żuł głogi , młode pędy bambusu. ziarna jc;czmienne, pozbie-
rane na skraju pola, a chleba n ie tknął. . 

Czasami wędrowiec wyjmował chleb. mrnżni e oglądał wyciś
rjęty n a nim w zór p odobny do kresek starego p isma i chował z po
wrotem. Chleb wysechł i skamieniał w cz.asie długich dni drogi. 
stał się twardy jak cegła. suszona na słońcu. 

Po wielu dn iach podróżnik skręcił na północ. Z każdą godziną 
oddalał się t eraz od Wielkiego S zlaku, cor a z r zadziej trafiały się 
większe osiedla . dżungla coraz bliżej podchodziła do drogi. Bywa
ły sodz:inv orzed wschodem słońca. k iedy wędrowiec, ~ie ukry-

v.:ając się już, .sz.edł otwaz:-tą drogą: Tu: w ;And.zie, w prowincjach 
n:edawno przyłączo~ych, J~szcze !lic me wiedziano. Wieść o tym, 
co zaszło na południu, o wiele m1l stąd, w pobliżu Kalkuty jesz-
cze nie mogła dotrzeć w te strony. ' 

Chwilami napa~a! go nagły strach, zaczynał drżeć, jakby to, 
przed czym uszedl', scigalo go znowu. Zdawało mu się, że na c '.ele 
w tych miejscach, gdzie jeszcze niedawno wrzynał się sznur -
n;; nogach, plecach, rękach, na przedramionach - znowu pęcznie
Ją nawpół zagojone strupy. Wstrząsał nim dreszcz zawracał ze 
ścieżki w gąszcze, w kolczaste zarośla, w wysoką, wyżej głowy się
gaJ~cą ?-awę. zataczał kolo, szedł naprzełaj przez błota nie do 
przebycia. 

- Żle jest, Insurze - szeptał wtedy do siebie - tracisz zimn2' 
krew, łatwo cię schwycą, In.surze! _ · 

Przy bambusowym lasku, w pobliżu skrzyżowania dwóch dr6g, 
w:elkiej i małej, podróżnik skręcił w prawo. Poprzez zarośla do
stał się do _strul'!lienia, na pie~wszy r zut oka niewidocznego w gą
szczu, połozył się na brzegu i zasnął. Spał długo. słońce zdążyło 
W'Znieść się, osuszyć ziemię, rozpalić powietrze i przechylić się 
ku zachodowi. · 

Wędrowny pies podszedł do strumienia, obwąchał trawę, bo• 
se nogi człowieka, plecy, potem podsunął się do torby, porzuconej 
obok. Człowiek obudził się słysząc groźne warczenie : pies poczu
wszy c!Jleb, darł zębami płócienną torbę. Człowiek zerwał się, po
bl&dł ze wzruszenia: - pies mógł go okraść. Kopnął go nogą i obej 
rzał torbę. N ie, chleb cały, dzięki Bogu! 

Sciemniło się, poszedł dalej nierówną ścieżką, przez gęsty las. 
Miejsca te były znajome wędrowcowi, zatrzymywał się kilka 

r :.zy i rozglądał dookoła. Zarośla przerzedziły się szybko, słomia
ne cha ty w ielkiej wsi z dwó:::h stron obsiadły leśną dróżkę. Po
dróżnik poczekał, aż zapadnie zupełny zmrok, a wówczas podszedł 
do jednej z chałup i zastukał do trzcinowych drzwi. 

Drzwi otworzyły się, wyszedł gospodarz, popatrzył, wydał ci
chy okrzyk i wpuścił gościa. 

- Z daleh? - zapytał. 
(D. c. n.)- 1 
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